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® pod Balair. Położenie ich jest niepomyślne, gdyż 
Wojna > Bułgarzy przywożą tam ciężkie działa oblężni- 
cze, które zrównają z ziemią szańce tureckie. 
Czy Grecy zdobędą Janinę, a Czarnogórcy Teraz chodzi o to, czy Turey pod Bulair będą 
“oblegane od początku wojny Skutari, jest rze-|SI€ mogli dłużej utrzymać. Gdy linia ta będzie 
czą zupełnie obojętną dla dalszego przebiegu złamaną, zagrożone zostanie miasto Gallipoli, 
wojny w jej drugim okresie. Te dwa place bo- | leżąca na południowy zachód od „Bulair. Oczy- 
ja nie zwracają na siebie żadnej prawie uwagi. | wiście Bułgarzy będą wszelkiemi siłami starali 
Natomiast pewną niespodzianką jest ta okoli- | Się zdobyć również Gallipoli. Gdyby rzeczywiście 
czność, że na drugi plan zeszła także obecnie | Zajęli to miasto, w takim razie przewóz pułków 
walka o Adryanopol, z powodu którego, jak | tureckich z Azyi byłby prawie niemożliwy, gdyż 
wiadomo, zerwane zostały rokowania pokojowe. | Dardanele pod Gallipoli mają zaledwie 21/, ki- 
Także na linii Czataidży operacye wojenne zo-| lometra szerokości. Każdy okręt turecki, płynący 
stały wstrzymane. a na pierwszy plan wysunął|2 Morza Marmara, dostałby się pod ogień da- 
się nowy plac boju na półwyspie Gallipoli. lekonośnych dział bułgarskich. A należy dodać, 
Oblężenie Adryanopola idzie dawnym torem. |że dla zatopienia tureckich okrętów wystarczą 
Bułgarzy, którym nadzwyczajne szczęście wojenne | żawet działa polowe. Po upadku miasta Galli- 
Serbów z pewnością nie wychodzi na korzyść po- [poli wojska tureckie na tym półwyspie już nie 
lityczną, gdyż Serbowie zaczynają myśleć o przo-| mogłyby liczyć na żadną pomoc z zewnątrz i 
dowaniu na półwyspie bałkańskim, nie chcieli | zostałyby ostatecznie rozgromione. A wtedy gro: 
z początku wzywać Serbów ma pomoc ani pod|Ziłoby Konstantynopolowi bezpośrednie niebez- 
Adryanopol, ani na linię Czataldży, sądząc, że — | pieczeństwo ze strony Bnigarów. 
zdołają sami zwyciężyć Turków. Tymczasem| Tak przedstawia się położenie Turków wedle 
zawiedli się i musieli, jak donoszą telegramy sprawozdań bułgarskiego sztabu generalnego. 
dzisiejszego numeru porannego wydania „Nowej | Tymczasem „Vossische Zeitung“ w korespon- 
Reformy“, zwrócić się do Belgradu z prośbą |dencyi z Konstantynopola przedstawia odmien- 
o pomoc. Rząd serbski postanowił natychmiast |nie stan rzeczy. Trudno — twierdzi autor ko- 
wysłać dwie dywizye piechoty pod Adryanopol. |respondencyi — wyrobić sobie sąd o położeniu 
Na linii Czataldży stan rzeczy jest prawie|na podstawie rozmaitych, sprzecznych często 
niezmieniony. Bułgarzy, którzy w pierwszym | doniesień. Tak jest zwłaszcza w odniesieniu do 
okresie wojny pędzili przed sobą Turków, jak | Gallipoli, gdzie stanowisko Bułgarów jest tru- 
stada owiec, utknęli na linii Czataldży, której | dne, mimo że popiera ich od strony Saros grec- 
nie zdołali przełamać za pomocą krwawych |ka flota wojenna. Także przesadne są wiadomo- 
szturmów. Przyszedł rozejm wojenny. Turcy|Ści o klęskach Turków na półwyspie Gallipoli. 
Z długiego stosunkowo zawieszenia broni sko-| Ranni, którzy przybyli tutaj z wymienionego 
tzystali dosyć intenzywnie, gdyż wzmocnili swo- | placa boju, opowiadają zgodnie, że Turcy po 
le pozycye i ściągnęli posiłki z Małej Azyi. Co | krwawej, 14-godzinnej, bitwie odparli Bułgarów 
więcej — na tym placu boju przeszli Turcy na-|za rzekę Kawak. Później dopiero musieli się 
wet do działań zaczepnych, co prawda, na małą | Cofnąć, ale nie w popłochu. Co do lądowań, to 
szalę. Bułgarzy skutkiem tego cofnęli się nieco | Okręty tureckie wysadziły na ląd wojska pod 
na zachód i zajęli więcej obronne i dogodniej- | Szaskój, Rodosto, Silivri, tudzież Ergeni. 
Jze stanowiska. Bułgarzy widocznie przyszli do| Widocznie sprawozdania bułgarskie są prze- 
przekonania, że przełamanie linii Czataldży bę- | sadzone, atoli położenia Turków na Gallipoli na 
dzie rzeczą nadzwyczajnie trudną, postanowili | wszelki sposób nie można nazwać pomyślnem. 
więc wybrać inną drogę wiodącą do Konstan- p: Bati 
tynopola. 
Ta inna droga otwierała się przed Bułgarami 
po zajęciu półwyspu Gallipoli. Dopóki pół- 
wysep ten znajduje się w rękach tureckich, 


wysadzenie wojsk tur 
Gallipoli nie może się 


leryi 


Turcyi zawarcia jaknajszybciej pokoju 
czasowe jsdnak usiłowania w, tym 
pozostały bez skutku. Być 
pasza, który wyjechał do 
tam nowe propozycye. 
Turcya cierpi też ogromnie z powedu braku 


przyniosła pożądanych rezu y 
z Małej Azyi napływają lieme składki, ale 
dzienniki żalą się, że najzamożniejsze sfery w 


prawie zupełnie obojętnie. Także spo- 
dziewane finansowe poparcie ze strony Indyi 
dotąd nie nastąpiło. i 
Konfliktrumuńsko-bułgarski wszedł 
Ą o ostre. Za 
pewniają, że Anstrya interweniowała n 
w Sofii, ale i w Bukareszcie, starają się 
strony nakłonić do umiarkowania. 


Rekowanla rumuńsko-bułgarskie. 
; Sofia, 14 lutego. 


nastąpiła w rokowaniach rumuńsko* 
bułgarskich znowu przerwa, która po- 
trwa aż do powrota Danewa, bawiącego w 
głównaj kwaterze. Bułgarya oświadcza, że D1- 


. 


kowego odstąpienia jej Silistryi. 


korzysta ze ZOłoKi. 


(Koresp. „N. Reformy*,) 
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Jota grecka nie może dostać się do morza Mar- (Telefonem.) Warszawa, 12 lutego 

mara. Z tego powodu postanowili Bul arzy za y j = 

wszelką ceną zająć wynienioriy późwyse pinaj. y Wladoń,. 14 lutego. ry AMEWE iej a dzia — ‘à aior ois 
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p y wycofali niektóre oddziały | Paz. 2 dk benii w po Ta 4 zywy: ENIE TY RZ C.- 


i wysłali je na Gallipoli. 

Turcy naturalnie ocenili ważność półwyspu 
Gallipoli i ze swoich stanowisk obronnych pod 
Bulair wyruszylina północ a uczyniwszy wiel- 
ki zwrot frontem na zachód, stanęli nad rzeką 
Kawak, Przebieg walk, wedle sprawozdań buł 
garskiego sztabn generalnego, był następujący: 
Dnia 4 b. m. Bułgarzy rozprószyli nad rzeką 
Kawak armię turecką, która cofała się w popło- 
chu pod naporem wojsk bułgarskich, a zwła- 
Bzcza konnicy. Turcy cofnęli się na obronną 
linię pod Bulair, na wąskim przesmyku, wiodą: 
cym z lądu na półwysep, zaś Bułgarzy oszań- 
towali się na stanowiskach, które znajdują się 
na północ od Bulair w odległości około 5 kilo- 
metrów. 

Dnia 8 b. m. Turcy znowu podjęli kroki za- 
czepne i wysłali 6 dywizyj przeciw Bułgarom. 
Ale i ta bitwa skończyła się klęską Tarków, 
którzy pozostawili na pobojowisku przeszło 6.000 
poległych. Turcy znowu znajdują się na dawnej 
linii Bulair. Próby lądowania, przedsięwzięte 
przez Turków na wybrzeżach morza Marmara 
i Czarnego, nie powiodły się. W dniach 8i9 
b. m. oddziały tureckie, które chciały wylądo- 
wać pod Szarkój, zostały przez Bułgarów od- 
parte z powrotem na okręty. Cały północny 
brzeg morza Marmara znajduje się 
w rękach Bułgarów, począwszy”od Silivri 
aż do Bulair. à zem FA 
Turcy trzymają się tylko pomiędzy szańcami 


fliktu rumuńsko bułgarskiego). 

Dzienniki w dalszym ciągu przynoszą obszer- 
ne komentarze do podróży ks. Hohenlohego i 
i wyrażają przeważnie zdanie, że podróż ta 
nie miała powodzenia. 

„Die Zeit* nazywa ją „Ein Schlag ins 
Wasser”. Podróż ta bowiem wcale nie wyja- 
śniła sytuacyi. Nie wyjuśniła, ani nie 
poprawiła stosunku między Austryą 
a Rosyą. 

„N. Fr, 
EL) enu M 
tak późno, z pow ) 7 SIę ró: 
żne lki o niepowodzeniu tej misyi. 
„N. Fr. Presse“ widzi mimo to w tej podróży 
możliwość rozpoczęcia nowej 8ry w stosun* 
kach austryacko-rosyjskich, jeżeli Rosya uzna, 
że między obn państwami nie ma powodu do 


Wersya, jakoby poselstwo księcia Hohenlohe- 
go nad Newą miało wskrzesić trójcesarskie 


łeczeństwie rozpowszechnianą. Natomiast w sfe- 
rze „istinno ruskiej* to wydarzenie polityczne 
zgoła inaczej jest komentowane. Tam panuje 
niezbite przekonanie, że „motu proprio* sędzi- 
wego monarchy austryackiego jest aktem nie- 
tyle humanitarnym, ile wypływającym z poba- 
dek obawy przed militarną potęgą caratu. Nie- 
tylko bowiem z ostrożnego' tonu prasy rosyjskiej, 
ale przedewszystkiem z rozmów, jakie miałem 
w ciągu dni ostatnich z wielu przedstawicielami 
biurokracyi i wojskowości rosyjskiej, odnosi się 
wrażenie ogromnego tryumfu i daleko idących 
nadziei na dalszą przyszłość, 

Ci sami panowie, którzy jeszcze tak niedawno 
prawili z jakiemś ame artan x niezbędności 
rywalizacyi i że punkty sporne sięjpewnych ustępstw wobec ‘ak imtonzywnje mo- 
zmniejszyły. Chodzi o to, czy Rosya zgodzi |bilizujacych się Austro- Wegier, teraz, po misyi 
się na stanowisko, zajęte przez Austryę, że | księcia Hohenlohego, snują = ni idące wnioski, 
Bałkan należy do państw bałkańskich. - 4 gdyby T nieugięcie Stata przy raz wy- 

W operacyach wojskowych na tereniejtkniętej pofi żeli i i 
wojny dzi pił Mks dzi ki od kilku dni za: nigdy się nie ośmieli mel PRA - 
stój, z różnych jednak przygotowań wnoszą | wiście poza tym nastroj J pewnosci, 
fachowcy tutejsi, że sytnacya ucty RUE Się dłu 
znacznia się poprawiła, natomiast po-|istotnego a 5 - 
łożenie Turków stało się krytycznem. Buł-|bywa z odwłoki orężnego starcia. 
garzy widocznie jeszcze w czasia zawieszenia 
broni powzięli obecny plan kampanii i wysy- 


Presse“ ubolewa, że ogłoszenie pół- 
ncyacyi o tej podróży nastąpiło 
czego pojawiły się ró- 


jeszcze trzema miesiącami, wówczas gdy z tam- 


wiktor Gomaliki. 
Bój olbrzymów. 


Powieść historyczna. 


pochylił głowę. dając znak przyzwalający. Tylko 
znak.. Nie lubił bowiem przyznawać głośno in- 
nym ani geniuszu wojennego, ani zasługi. 
Powracał do głównej kwatery w usposobieniu 

doskonałem. Przez całą drogę nauci} półgłosem — 
fałszywie, jak zwykle: 

„La victoire, ea chantant, 

Nous ouvre la barrićre... 


Plan dnia jutrzejszego był gotowy. Pozosta- 
punktu spostrzegawczego 
„ordre du jour“. 


rolę pełnić. Wyglądałoby to zabawnie i śmiech 
budziło gdzieindziej i w innym czasie — wojna 
jest sprawą poważną i na Śmiech miejsca w niej 
niema. ] 
Skończywszy spostrzeżenia, zwrócił się Cesarz 
do księcia Józefa. i : 
— Ty, mości książę, ruszysz z pułkami swemi 
prosto. Na drodze swej spotkasz niezawodnie 


| przeszkody.. 

— Wiem, „sire“, 

— Przeszkody tə usuniesz., 

— Tak, „sire“, 

— Zaatakujesz następaie lewe skrzydło ro- 
syjskie... 

— Wiem, „sire“, 

— Trzymając je w zajęciu, będziesz wspoma- 
gał działania wielkiej armii... 

— Tak, „siro“. 

Cesarz miał już odejść, lecz zatrzymał się, czy- 
tając w oczach księcia jakąś myśl niewysło- 


67 (Ciąg dalszy.) 


To był hufiec żelazny, hufiec Termopilski. To 
byli rycerze nie dla żołdu walczący, lecz dla 
idei Każdy żołnierz polski wart był dziesięciu 
francuskich, a stu sprzymierzonych. 

Cesarz widział tylko oczy tego wojska, i to 
mu wystarczało. Zapadłych policzków i podar- 
tego obuwia widzieć nie chciał Dobry wódz 
i historyk, wiedział, że i Leonidasa zastęp szedł 
w bój półnagi. 

Przyjaźnie pozdrowił księcia Józela; z zado- 


ów będącej. 
A na tyłach stara, od czoła młoda. O ten 
mur rozbiłby sią nawet ocean. 

Rozkaz dziensy wydano późnym wieczorem. 
Do pułkowników polskich przybył on o samej 


- Hai uśmiechnął się, widząc W jego twarzy wioną, t li k 
wyraz bezgranicznego poświęcenia. Czy rozu-| — iąże — tał — masz mi coś do | północy. Oficerowie tłumaczyh rozkaz podofice- 
miał głębią i świętość tej ofiary ? d R Try M SK aj ja + sierżanci nieśli go do szeregowców. Od- 
Nie tracąc czasu, zsiadł z konia i wstąpił na| — Chciałbym, „sire“, czytywano go po polsku żołnierzom, którzy spę- 
hajbliższy wzgórek. Z lunetą przy oczach, roz-| — Mów, d dzali noc przy licznych ogniskach, było bowiem 


zimno, wietrzno i dźdżysto. 
Mazurów słabo rozgrzewały frazesy cesarza 
o „upragnionej gorąco bitwie“, przypomnienia 
Friedlandn i Austerlitz, obietnice zaszczytu, 
zamkniętego w słowach: „on tam był“... Do 
przekonania trafiało im najbardziej zapewnie- 
nie, że ta bitwa przyśpieszy ich powrót do Oj- 
CZYZNY... z ła 


patrywał długo stanowiska rosyjskie. Ręka go 
zabolała od trzymania ciężkiej lunety — oprzeć 
Jej nie miał na czem... 
— Murat! — zawołał na stojącego w pobliżu 
szwagra. — Dajno mi tu swe ramię! 
Murat stanął przed Cesarzem, który na jego 
ramienia umieścił lunetą. Ale że był od Cesarza 
ı zgarbić się musiał, aby dokładnie swa 


— Lewe skrzydło rosyjskie opiera się 6 las. 
Za lasem znajduja się wieś Utica, oraz stary 
gościniec, wiodący do Moskwy. Czy wolno mi, 
na własną rękę, zająć wieś, i w danym razie 
przeciąć odwrót nieprzyjacielowi ? 

Cesarz spojrzał bystro w oczy polskiego wo- 
dza. Myśl księcia była wyborna — w sekundzie 
to ocenił, Ale udał namysł i po chwili dopiero 


OWY. 


czaej akeyi, Wobec tego zrozumiałą jest chęć |poważnej 


Po wczorajszej konferencyi Sarafowa z Ghiką 


gdy nie zgodzi się na odstąpienie 
Silistryj, a eo najwyżej zgodzi się na zaie- 
sienio fortów koło Silistryi i odstą- 
pienie większego pasa ziemi nad morzem Czar- 
nem, niż pierwotniem zamierzano. Rumunia je- 
dnak obstaje dotąd przy żądaniu bezw arun 


dukcyi 


Kraków, Piątek 14. Lutego 1913. 


Rok XXXII 


Prenumeratę przyjmują: 


armii 


której wysnnięcie pozwala 


dniami trudno było pomyśleć. Istnieje domysł, 


pieniędzy. Zarządzona pożyczka wewnętrzna nie|że minister wojny, generał Suchomlinow, s 
w, Wprawdziejpo powrocie z Francyi, gdzie odbywał |lionów rocznie przypada na przedsiębiorstwa 


tajną konferencyę z francuskimi strategikami, 
skłonił petersburski sztab generalny do poczy- 


ułożonym planie zasadniczym. 

Więc według różnych wieści, krążących w 
sterach wojskowych, w ciągu najbliższych kiłku 
tygodni pięć korpusów, czyli dwustoty- 
sięczną armię rosyjską posunie się 


sowej linii defenzywnej, gdyż zastąpi te korpu- 
sy nowe wojsko, Ściągane ze środkowych i pół- 
nocnych gubernij. Dowiaduję się równocześnie, 
że świeżo mianowany głównodowodzącym w 0- 
kręgu wileńskim, generał Rennenkampf, 
jest już z góry zamianowany generalissi- 
musssem całej armii na wypadek 
wojny. Utrzymuje się wersya, że nawet teraz 
generał Rennenkampf posiada dyskretną władzę 
wydawania pewnych tajnych poleceń swoim ko- 
legom, dowódcom wojsk okręgów: warszaw- 
skiego i kijowskiego. 


go domniemanego generalissimusa zaznaczam, 


miec z pochodzenia, na wszystkich stanowiskach 


nerałem dywizyi, która się wyróżniła zaszczy- 


fortunnej wojny. — Czy generał Rennenkampf 
posiada talent organizacyjny i strategiczny ? — 
to już okaże sią podczas nowej wojny. 
Od kilku tygodni słychać podczas necy, gdy 
przycicha gwar miejski, jakiś oddalony huk, ni- 
by podziemne wybuchy. To stopniowe burzenie 
ukrytych w ziemi kondygnacyj fortecznych. Ze 
znięsieniem twierdzy warszawskiej, niszczy się 
powoli i te podziemne urzdzenia, które przed 
niespełna pół wiekiem, dziesiątki milionów ru- 
bli pochłonęły. Pol. 


e—a 


Z uwagi na obecne i przyszłe stanowisko te- 


że generał Rennenkampf uchodzi w opinii ro- 
syjskiej za wielce wybitną indywidualność. Nie- 


zafiiejscową: Administracya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; młejsco. 
wą: Administracya „Nowej Reformy“, — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. Hopcasa 
i A. Salomonowej, ni. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Hapczyca, ul. Jagiellońska 7; 
Trafika w Sukiennicach, 
Zamiejscową prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) przyjmują: We Lwowie Biura 
dzienników: A. Bochstab, ul. Karola Ludwika 21, S. Sokołowski, ul. Jagiellońska 3. — 
W Jarosławiu A. Amster. — W Tarnowie M. Rockach. — W Wiedniu Herman 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów). I. Wollzeile 6. — M. Dukes Nachfolger, 
Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie n, M., Berlinie, Lipsku, Bazylei 
i Wrocławiu). — R. Mosse (takża w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze). — 
E. Schalek (Wollzeile), — W Paryżu Socićtć Mutuelle de Publicité A, Lorette, directeur, 


61 Rue Rougemont, 


Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy“ ze opłatą od miejsca 

wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy nastepny raz 16 h. — 

Nadesłane po 60 h. od wiersza. 

tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki do „Nowej Re- 

formy“ (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. 
dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. 


m a ch az a 


— Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Ukłed 


łali swoje wojska z poa Czataldży na półwy- | tej strony kordonu wszystko już było intensywnie rozdawnictwie dostaw dla armii i ochrony kra- 
sep Gallipoli, Turcy zaś dopiero teraz|do akcyi czynnej przygotowane — pogotowie |jowej. Interpelacya opiewa: 

muszą zmieniać swój front. Jednakże |wojeńne caratu znajdowało się w opłakanym 
kich na ląd półwyspu |stanie. Dziś już jest inaczej. Nietylko na stra- „int 
odbywać z taką szyb- | tegicznej linii domniemanej defenzywy, stoją | Ekscelencji z zażaleniami na rzekome fawory- 
kością i precyzyą, ponieważ silny ogień arty- już pełne korpusy, ale nadchodzą tutaj |zowanie Galicyi z okazyi dostaw wojskowych, 
i bułgarskiej przeszkadza w tej stratezi- wieści, że istnieje zamiar wysunięciaji pytaja, czy Ekscelencya skłonny jest zarzą: 
naprzód. Są pewne|dzić, aby warunków przy tem rozdawnietwie 
. Dotych- |oznaki, że tworzy się nowa rosyjska linia|nie zmieniano na „korzyść“ przemysłu galicyj- 
kierunku |strategiczna, poz! 

może, że Hakki sią domyślać, że sztab generalny rosyjski ma 
Łondynu, wiezie|ua widoku także.. ofenzywą. 

O czemś podobnem jeszcze przed kilku tygo- 


„Posłowie Jesser, Oberleithner i tow. wnieśli 
przed kilku dniami interpelacyę do waszej 


skiego. 

„Podpisani konstatują wobec tego, że do- 
tychczas w dostawach tych uczestniczą nieli 
czne gałęzie przemysłu i rękodzieła galicy - 
skiego, podczas gdy przeważająca część zamó- 
wień na cel wspomniany w wysokości stu mi- 


pozagalicyjskie. Dodawszy do tego dostawy dla 
c. i k. marynarki, w których Głalicya nie ma 


Konstantynopola i Stambule zachowują się|nienia poważnych bardzo zmian w poprzednio |tak dobrze jak żadnego udziału, otrzymamy 


obraz minimalnej kwoty dostaw tego kraju. 
Wydatki na wojsko i marynarkę popierają 
rozwój przemysła innych krajów koronnych, 
które mogą przez to łatwiej znosić ciężary 
wojskowe, podczas gdy dla gospodarki i siły 


znowu w st rdz $ ' za8 | d 
waipa jowała nietylkojku granicom południowo-zachođnimjpodatkowej Galicyi wydatki na wojsko są po- 
obie|państwa, w niczem nie osłabiając dotychcza- 


zycyą bierną w bilansie kraju i jego zna- 
cznem obciążeniem. 

„Odpowiadałoby wymaganiom sprawiedliwości, 
gdyby nieliczne galicyjskie fabryki i warsztaty 
które przygotowały się do dostaw wojskowych, 
otrzymywały większe, niż dotychczas, zamó- 
wienia. 

„Jaż te okolięzności, jako też fakt, że Gali- 
cya dostarcza jednej czwartej całego kontyn- 
gentu rekruta, będącego ponadto znakomitym 
materyałem żołnierskim, wystarczają, aby uza 
sadnić odpowiedni udział Galicyi w dostawach 
dla armii. 

„Podnieść atoli należy moment następujący 
nadzwyczaj doniosły: 

„Galicya, jako wydłużony, otwarty kraj po- 
graniczny, jest skutkiem geograficznego położe- 
nia najbardziej eksponowanym krajem koron- 


wojskowej karyery był despotycznym rygorystą | nym monarchii. Gospodarka kraju wobec wszel- 
w zakresie dyscypliny, a zarazem abnegatem na |kich komplikacyj polityki zagranicznej, wysta- 
punkcie wygód osobistych. Mimo swej dzikiej 
wprost szorstkości, jest bardzo popularny wśród | śnienia. Ostatnie 
żołnierzy, natomiast nielubiany przez oficerów 
wszelkich stopni. Sam bowiem niezmiernie czyn- 
ny, gardzący zbytkiem i komfortem, wprost ty- 
ranizuje każdego wykwintnisia i zaniedbującego 
się w służbie oficera. Podczas wojny japońskiej 
wy- | własnoręcznie zastrzelił jakiegoś kapitana i pod- 
pułkownika za niesubordynacyę w chwili od. 
wrotu z pod Mnukdenu. Był wówczas tylko ge- 


jest bezpośrednio ma największe wstrzą- 
miesiące dały tego dowody, a 
straszne spustoszenia, które kraj nawiedziły, 
sprowadziły bez wojny jej następstwa, są aż 
nadto znane. Pocieszające zaczątki rnchu prze 
mysłowego bardziej iatensywnego uległy zni- 
szczeniu, licznć egzystericye skažano zostały nk 
kij żebraczy. Społeczne odruchy tego stanu już 
się objawiają i wśród ludności dają bię spo- 
strzegać oznaki groźnego wrzenia. Granic legal- 
ności dotąd wprawdzie nie przekroczono, ale 


wiona 


„Święte przymierze“ wciąż jest w naszem spo-|tnie w jakichś epizodycznych momentach nie- | rezolucye ostatnich..zgromadzeń publicznych są 


upomnieniem czynników powołanych, aby przy- 
szły zawczasu z pomocą tym warstwom za- 
robkującym, którym zabrakło sposobności do 
pracy. 

„Pierwszorzędny interes państwa sam przez 
się wymaga zapobieżosia możliwości zawikłań 
socyalnych właśnie w niewyjaśnionej jeszcze 
obecnie sytnacyi politycznej na granicy monar- 
chii, 

„Podpisani uważają za swój obowiązek zapy- 
tać Ekscelencyę, czy jest skłonnym użyć swego 
wpływu w tym kierunku, aby niewielu przed. 
siębiorstwom zorganizowanym w Galicyi da 
dostaw dla armii, zabezpieczono sposobność do 


0 dostawy wojskowe. pracy przez przydzielenie odpowiedniej ilości 


(Korospondencya „Nowej Reformy“). 
Wiedsń, 12 lutego. 
(wb) Skutkiem zjadliwych napaści, jakie w 


bałkańskiej, to przeciwna strona |sferach politycznych niemieckich wymierzono 
na kraj nasz z powodu wiadomości o zdobyciu 
| kilka drobnych dostaw wojskowych przez przed- 
jemałe zadowolenie z osiągnięcia | siębiorstwa krajowe, posłowie dr Loewen- 
aki Rosya bezwarunkowo zdo-|stein, German, Stesłowicz i tow. wnie- zapałek wejdzie niebawem na porządek dzienny 
; i šli interpelacyę do prezydenta gabinetu w spra- |obrad w Radzie państwa. Jak wysoki ma byc 
Nie ulega wątpliwości, że przed niespełna | wie większego uwzględnienia galicyjskiej pro- 

i rękodzielniczej przy | się spodziewa, o tem przed kilku dniami podaliśmy 


przemysłowej 


„Ojczyzna* mie była dla nich pojęciem oder- 
wanem, ani promienną, skrzydlatą marą, ani 
piękną alegoryą, którą maluje się na transpa- 
rencie, aby w dniu jakiejś wielkiej „gali* cie- 
szyła oczy tłumu. 

Dla Wojciecha Sęczka, Bartłomieja Kwiczoła, 
Walentego Kluska, oraz ich bliższych i dalszych 
sąsiadów, ojczyznę wyobrażała kryta słomą, z 
bocianem na strzesze, z „babą“ i kilkorgiem 
„pędraków”, chałupa, a przy chałupie ziemi or- 
nej szmat, łąki kawał, kapusty i kartofli „li- 
cha“, wreszcie chlew jak się patrzy, mapół ro- 
zwalony, gnoju pełny, a w nim bydlątek para, 
wieprzak galanty i gadzina.. | Æ 

Miejscy ich kamraci przez ojczyznę rozumieli 


ie-| swój warsztat, krzywą wiodącą doń uliczkę, 


farę z hnczącemi w święta dzwonami, „izbę ri- 
ską w winiarni, gdzie się Z kmotrami dobrze, 
bo głośno gada — przytem starych ojców swych, 
młodą żonę lub narzeczoną, przyjaciół, towarzy- 
szów, dzieci małe, swoje lub cudze... 

Wszystko to było z bliska powszednie, tro- 
chę nudne, może nawet niezbyt piękne, Ale z 
oddalenia kilkuset mil, pod niebem z ołowiu, 
wśród trzęsawisk, „gór i rozpadlin, gdzie na 
każdym kroku czaił się wróg, nienawiścią i ze- 
mstą „dyszący, te chałupy, warsztaty, kmotrzy, 
trącający się Kieliszkami, potargane kobiety i 
nmorusane dzieci, nawet wąskie, pełne Śmiecia 
zaulki i chlewy z wieprzkami — nabierały nie- 
wymownej piękności, nadziemskiego prawie bla- 
sku Było z tem, jak ze stajenką Betleemską, 
gdy bóstwo w niej zagościło. 


dostaw“ ? 


Prywatuy momopol 
zapałkowy. 


Rządowy projekt ustawy o opodatkowania 


nowy podatek i jakich po nim dochodów iząd 


mr 


Poniatowski o wczesnej godzinie pospieszył 
na wskazane miojsce. Spodziewał się zastać tam 
strzelców rosyjskich, jako przednią straż lewe- 
go skrzydła armii nieprzyjacielskiej. 

Tych strzelców miał pokonać i rozprószyć, 
a potem, zwyciężając, jedną po drugiej, prze- 
szkody i zasadzki, pułki rosyjskie okrążyć, i gd 
tyłu, ze wszystkimi Polakami na nie pójść... 

— Na przepadłe — dokończył cesarz w my- 
sli. 

— Na przepadłe — pomyślał książe, uczu- 
wając na chwilę mróz w sercu. 

Obaj rozstali się ze spuszczonemi oczami, Na- 
poleon w oczy towarzyszowi spojrzeć nie śmiał: 
książe — nie chciał. j 

Okazało się, że wiadomošci cesarza o lewem 
skrzydle rosyjskiem nie były dokładne. Skon- 
piwszy całą uwagę na raducie Szewardyńskiej 
1 Borodinie, nie zdawał sobie sprawy z tego Co 
się działo po prawej jego ręce, wśród odległych 
wzgórz, lasów i parowów.  Wyzierała stamtąd 


tajemnica i wyzierał strach: wolał tam posłać 


cudzoziemców, niż swoich. Od czegoż = „braves 
des braves“, żeby samemu djabłu &  * je- 


pie zaglądali! 
Poniatowski, stanowisko swe za -., 507 
ców nie zastał Natomiast wysyp J <: 00 
niemu roje żołnierstwa dość be: due peor- 
sze tępej rezygnacyi niż ducha rreereziegn 
Bystre oko księcia rozpoznze men ow sn 
miast „opołczeńje*, ze 


mi 


ear 


I N. 


szczegółowe informacye. Motywy projekta powo- 
łują się pomiędzy innemi na to, źe w innych 
państwach, a przedewszystkiem w Niemczech, 
podatek zapałkowy jaż przed kilku laty został 
zaprowadzony. Wobec tego podnieść należy, że 
w Niemczech wywołał on w szerokich masach 
oburzenie i rozgoryczenie w najwyższych stopniu 
i powszechnie znaną jest rzeczą, że w znacznej 
części tomu, właśnie, tak ogromnie niepopular- 
nemu podatkowi, niemiecka socyalna demokra- 
cya podczas ostatnich wyborów parlamentarnych 
zawdzięczała niebywałe dotąd sukcesy. Ile razy 
bowiem robotnik w Niemczech zapalał sobie 
fajkę, przypomniał sobie znienawidzony podatek, 
złorzecząc na rząd i parlament ówczesny, któ- 
rezo większość zgodziła sią na projekt rządu. 
Poza tem podatek niemiecki nie jest tak wyso- 
ki i nciążliwy, jakim ma być w Anstryi. 

Ulegać nie może najmniejszej wątpliwości, że 
po uchwaleniu i wprowadzeniu w życie podatku 
zapalkowego w monarchii austryackiej, wiezbęd- 
ny ten artykuł znacznie podrożeje, a podatkiem 
przecewszystkiem dotknięte będą uboższe war- 
stwy ludności, które na zaprowadzenie elek- 
trycznego oświetlenia nie mogą sobie pozwolić. 
To też warstwy uboższe przeważnie zapłacić będą 
musiały nowy podatek. Znawcy obliczają, że na 
głowę iudności przypadnie rocznia około pół 
korony podatku, Suma taka w rodzinach mniej 
zamożnych i ich budżetach domowych niewątpli- 
wie odgrywa już pewną rolę. 

Podatek zapałkowy był już od dawna rozpa- 
irywany w sferach rządowych, a z chwilą za- 
prowadzenia go w Niemczech, przykład ten był 
dla nich dużą zachętą Początkowo myślano, o 
państwowym monopoluzapałkowym, 
od którego jednak odstąpiono ze względu na 
to, że ten sposób zmonopolizowania zapałek byłby 
zmacznie kosztowniejszy. Kupowanie fabryk przez 
państwo, ich reorganizacye, przeprowadzanie po- 
trzebnyci adaptacyj i t. p., przedstawia się bo- 
wiem znacznie drożej, aniżeli w zarządzie pry- 
watnym. Z tego powodu rząd, odstępując od mo- 
nopolu państwowego, popierał wszelkiemi siłami 
stworzenie Towarzystwa akcyjnego „Helios*, 
które faktycznie otrzyma na Austryę prywat- 
ny monopol zapałkowy i w którem po- 
między innemi zaangażowany jest masz Bank 
Przemysłowy we Lwowie. 

Sprawa cała posiada duże znaczenie także 
dla naszego galicyjskiego przemysłu 
zapałkowego. W kraju naszym istnieje 
siedm fabryk zapałek, z których, po przeprowa- 
dzeniu wewnętrznej reorganizacyi w towarzy- 
stwie „Helics*, cztery mają być zwinię- 
te. Zwołeanicy tej najnowszej skcyi, do których 
obecnie z natury rzeczy lwowski Bank Prze- 
mysłowy, będąc tutaj interesowanym, należeć 
musi, przedstawiają rzecz w ten sposób, że ga- 
licyjskie fabryki są źle urządzone, położone nie- 
korzystnie i dla tego towar bardzo drogo pro- 
fdukują, Podnoszą dalej, że niektóre fabryki ga- 
licyjskie nie posiadają ani odpowiednich budyn- 
ków fabiycznych, ani urządzeń maszynowych, 
skutkiem czego, zwłaszcza w ostatnich latach, 
zmuszone były pracować z wielkiemi stratami. 
Sytnacya ta zmieni się z chwilą, gdy sprawę 
ujmie w ręce Towarzystwo „Helios, które sła- 
be fabryki zwinie, a lepsze zmodernizuje i zao- 
patrzy w najnowsze urządzenia maszynowe. 

Oto w głównych zarysach stanowisko zwo» 
lenników założenia Towarzystwa „Helios“. Zdaje 
nam się, że jest ono jednostronne. Przedewszyst- 
kiem podnieść należy, że wszelkie zmonopoli- 
zowanie przemysłu, a za takie uważać należy 
przyszłą działalność Towarzystwa „Helios* — 
jest sprzeczne z interesami naszego kraju, któ- 
remu ewentualnie duże straty wyrządzić może. 
Monopole, czy państwowe, czy prywatne, osła- 
biają rzatkość i przedsiębiorczość, podkopują 
samodzielność i paraliżują inicyatywę. Nadto 
wątpliwą jest rzeczą, czy kartel zdoła podnieść 
przemysł zapałkowy w Galicyi. Zapominać nie 
należy, co juź podnoszą dzienniki wiedeńskie, 
że „Helios“ w pierwszej linnii zwróci uwagę 
na najnowsze fabryki zapałek w Czechach i Mo- 
rawach. Fabryki te, które już dziś produkują 
znakomity podobno towar, mają być powięk- 
Szona, rozszerzone i zaopatrzone w najlepsze 
urządzenia maszynowe. Oczywiście tam też spo- 
cznie punkt ciężkości fubrykacyi zapałek, które 
kraj nasz zaczną zalewać. My zaś w Galicyi, 
jak zwykle, dostać się łatwo możemy na szary 
koniec. To znaczy, że zapałki obce i do tego 
z powodu ich opodatkowania droższe, aniżeli 
dzisiaj, wypierać będą nasz wyrób krajowy. 
W ten sposób z czasem zupełnie ubezwładniony 
byé może nasz krajowy przemysł zapałkowy, 
a co najmniej jego przyszła akcya, inicyatywa 
i samodzielność będą sparaliżowane. 

Zwolennicy monopolu prywatnego, jaki wy- 
tworzy towarzystwo „Helios“, przedstawiają na- 
sze fabryki krajowe w bardzo opłakanym sta 
nie. Nie możemy w tej chwili ocenić, o ile 
twierdzenia te odpowiadają rzeczywistości. W ka- 
żdym razie uderzać musi, że dopiero teraz wła- 
śnie bezwarteściowość tych przedsiębiorstw stała 
się przedmiotem dyskusyi publicznej. Wreszcie 
zapominać nie należy o doli miejscowych robot- 
ników, zatrudnionych obeewie w fabrykach za- 
pałek. Z pewnością położenie ich dziś jest smu- 
tne. Czy jednak polepszy się z chwilą rozpo- 
vzęcia akeyi przez „Helios“, również wątpliwą 
jest rzeczą. Część fabryk będzie zwiniętą i oczy- 
wiście z chwilą ich likwidacyi stracą pracę i 
chleb te rzesze robotnicze, które dotąd w nich 
są zatrudnione. 

Niezależnie więc od tego, że zapałki podro- 
żeją, stworzenie prywatnego monopolu nasuwa 
cały szereg licznych wątpliwości i dlatego uza- 
sadnione są obawy, aby kraj masz skutkiem 
tego nie doznał zawodn i poważniejszej nie po- 
niósł szkody. Czy zaangażowanie się w tej spra 
wie Banku Przemysłowego było wskazane, jest 
kwestyą, która również naśuwać musi powa- 
źniejsze wątpliwości Doświadczenie uczy bo- 
wiem, Że zmonopolizowanie przemysłu nie jest 
zgodne z interesami kraju naszego. 


Wydział Rady powiatowej żywieckiej rozsy- 
ła następ, as2 pismo: 

„Doszło de wiadomości wydziału powiatowege, że 
Żywiecka fabryka zapałek w Zadzielu wskutek 
kartelu ma być zwiniętą, Gdyby to istetnie nastą- 
piło, ledność tutejszego powiatu bardzoby uclerpia- 
ła. Brak bowiem przemysła u nas zmusza ogromną 
liczbę ludzi do wychodźtwa za granicę i życzyćby 
tylko należało, aby się przemysł rozwinął i pozwo- 
li? zatrudnić jak najwięcej robotników na własnym 
zagonie, — Tymczasem przez ewentualne zwinżęcie 
Żywieckiej fabryki zapałek w Zadzielu pozbawio- 
mych zostanie chleba około 100 robotników naszych 


` 


z rodzipawi, Taka strata na tem pelu I w olęż- 
kich warunkach bytu w tutejszym powiecie niezem 
się powetować nie da*, 


Xnikowskie Zagłębie węglowe. 


Otrzymujemy pismo nastę- 
3 pujące: 

W numerze 53 „Nowej Reformy* z dnia 1 
lutego b. r, ogłosiła grupa inżynierów górni- 
czych pod powyższym tytnłem artykuł, polemi- 
zujący z odczytem dra A. Benisa o wpływie 
noweli górniczej na przyszłość krakowskiego 
Zagłębia, który to odczyt był ogłoszony w „Cza- 
sir“ z dnia 28, 29 i 30 stycznia b. r. ) 

Wobec zawartych tam dat technicznych jako 
też wniosków, do których ta polemika w pew- 
nych pismach w kołach niefachowych i ze sto- 
sunkami górniczego Zagłębia nieobznajomionych 
mogła dać powód, zająło się krajowe Towarzy- 
stwo górnicze tą sprawą i doszło po przepro- 
wadzonej na walnem zgromadzeniu dnia 7 b. 
m. dyskusyi oraz na podstawie szczegółowego 
zbadania całego materyału do następującego wy- 
niku: 

1) Różnice w datach technicznych, dotyczą 
cych czasu i kosztów założenia kopalni 
wynikły z tego, że p. dr Benis wziął do swych 
cyfr za podstawę całość kopalni węgla, o prze- 
ciętnej rocznej produkcyi 40.000 wagonów, po- 
jętej jako przedsiębiorstwo zarobkowe, wraz ze 
wszystkimi zakładami, interkalaryami, procen- 
tami i t. p, a to od czasu rozpoczęcia robót 
górniczych odnośnej kopalni aż do czasu osią- 
gnięcia produkcyi, pokrywającej koszta ruchu, 
podczas gdy autorowie artykułu „Nowej Refor- 
my* mieli na myśli czas i koszt zbndowania 
tylko urządzeń natury czysto technicznej, osob- 
no traktując nabycie, względnie odkrycie tere- 
mu, nie uwzględniając interkalaryów i t. p. 

O ile się zaś uwzględni wszystkie te czynni- 
ki, dochodzi się de cyfr, obracających się w ra- 
mach, zakreślonych w artykule p. dra Benisa, 
które to cyfry odpowiadają stosnnkom, istnieją- 
cym faktycznie w obecnem górnictwie węglo- 
wem. Zarzut, że cyfry, podane przez p. dra Be- 
nisa, są przesadne, jast tedy zupełnie nienzasa- 
dniony. 

2) Autorzy wspomnianego artykułu „Nowej 
Reformy“ oświadczyli w swojem i współpodpi- 
sanych imieniu, że działalność publiczsą p. dra 
Benisa, zmierzającą do obrony Zagłębia i gór- 
nictwa krajowego, w całej pełni uznają i z nią 
się w zupełności godzą. O ileby przypadkowe 
zestawienie pewnych zwrotów w ogłoszonym ar- 
tykule wywołać mogło u czytelników inne wra- 
żenie, oświadczają, że to nie było ani w ich in- 
tencyi, ani zamiarze i z przykrością konstatnją, 
że w biędnem zrozumienia wywodów ich arty- 
kułu pojawiła się w „Głosie Narodu* z dnia 6 
b. m. niezgodna z rzeczywistemi prawdziwemi 
cyirami krytyka wywodów p. dra Benisa oraz 
jego działalności w dziedzinie górnictwa krajo- 
wego, 

Ponieważ artykuły w „Głosie Naroda* zwra- 
cają się także przeciwko działalności posła Za- 
rańskiego, nważa Krajowe Towarzystwo Górni- 
cze za swój obowiązek oświadczyć, że wszelkie 
w tych artykułach podniesione przeciw niema 
zarzuty, są zupełnie nieuzasadnione, a przez błę- 
dne informowanie uwłaczają nietylko jego oso- 
bie, ale w wysokim stopniu niekorzystnie oddzia- 
łują na opinię publiczną, a tem samem przyno- 
szą szkodę polskiemu górnictwn. 

Kiajowe Towarzystwo Górnicze uważa wo- 
bec tego powyższą sprawę za ostatecznie zała- 
twioną. 

Za wydział Krajowego Towarzystwa 
Górniczego: 

Prezes: inżynier Antoni Schimitzek, 

Sekretarz: inż, Maryan Szydłowski. 


0 pomoc dig chorej młodzieży. 


Otrzymaliśmy następującą odezwę: 

Walka z grażliecą — oto hasło, które rozbrzmie- 
wa coraz głośniej na całym obszarze cywilizowa- 
nego świata. Jednym z potężnych środków tej walki 
są sanatorya, zakładane dia zamożnych i ubogich, 
dla wszelkich werstw społecznych, Nasze społeczeń- 
stwo zdobyło się zaledwie na kilka takich placó- 
wek, lecz ze smutkiem wyznać należy, że jeszcze 
nie wszyscy dość oceniają ich wielką doniosłość! 

W Zakopanom istnieje od lat dwunastu Dom 
Zdrowia „Pomoc Bratnia* dla piersiowo chorej, 
uczącej się młodzieży, usiłującej za swe bratnie 
grosze wyrwać śmierci chorych kolegów. Z kilkuset 
koronami w ręku porwała się ta garstka do wiel- 
kiego czynn i pracowała wytrwale z zaparciem się 
siebie, Dzięki ofiarności ogółu i kilku większym 
zapisom i darom, zdobyto po jedenastu latach piękną, 
obszerną posiadłość, na której wznoszą się dziś trzy 
domy — dla młodzieży męskiej, dla młodzieży żeń- 
skiej, oraz pawilon gospodarczy z dużą leżalnią 
ete. Dom Zdrowia, zrazu mieszczący się w najętym 
domu góralskim, przekształcił się powoli na dobrze 
urządzone i wzorowo prowadzone Sanatoryum dla 
50 osób. Od lat dwunastu spełnia on coraz lepiej 
swe szczytne posłannictwo, społeczeństwo zawód zię- 
cza ran już setki uratowanych jednostek! 

Niestety „Pomoc Bratnia* znajduje się obecnie 
w ciężkich warunkach finansowych, gdyż ma dnże 
zobowiązania pieniężne, pozostałe po budowie; po- 
nieważ zaś opłata od osoby pokrywa zaledwie w 
2/, rzeczywiste koszta, resztę musi Dom Zdrowia 
zdobywać bądź w postaci składek członków założy- 
cieli (200 koron jednorazowo), członków wspiera- 
jących (20 koron rocznie), członków czynnych (2 
korony rocznie), bądź w foimie przedsiębiorstw fi- 
lantropijaych, 

Czyżby nie należało tego ostatniego Źródła nie- 
pewnych dochodów, tego systemu wymuszonych ofiar, 
zastąpić pomocą dobrowolną, stałą lab doraźną ? 

Wszak idzie tn © sprawę bliską i drogą wszyst- 
kim, wszak idzie o-ratowanie młodych istnień, które 
jeszcze ocalić można! 

Któż z nas nie ma wśród swoich najbliższych 
takich, Których tej strasznej] chorobie wyrwać nie 
mógł? W imię tych bolesnych i drogich wspomnień, 
dajmy w sposób dostojny, w formie ofiary Świado- 
mej, to, na co nas stać! Niech ta pomoc będzie 
ogólnym podatkiem zdrowych dla chorych, starszych 
dla młodszych — kolegów dla kolegów! Stwórzmy 
dla tej, na wzniosłych zasadach solidarności kole- 
żeńskiej opartej instytncyi, trwałe podstawy bytu, 
zapisując się na jej członków, lub przesyłając datki 
jednorazowa, dla pokrycia dłagu po budowie, pod 
adresem zarządu towarzystwa Domu Zdrowia uczącej 


słę młodzieży polskiej „Pomoce Bratnia“ w Zako- 
panem, 

Henryk Sienkiewicz, prof, dr Ignacy Baranowski, 
prof. Ignacy Ohrzanowski, dr Lesław Glnziński, 
Henryk Grohmann, Emilia Hersowa, dr Tomasz Ja- 
miszewski, drj August Łogucki, prof, dr Antoni 
Mars, prof. dr Stanisław Pareński, Marya hr. S9- 
bańska, dr Alfred Sokołowski, Marya ks. Sułkowska, 
Eleonora Szczeniowska, Marya hr. Tarnowska, prof. 
dr Bolesław Wicherkiewicz, redak. dr Aleksander 
Vogel, dr Edward Zieliński, 


Kronika powstania 1863-65 roku. 


14 lutego. 


W Tarnogrodzie (L.) rozbrajają powstańcy ko- 
zaków, — Pod Kleczkowem (PŁ), kolumna, wysła- 
na przez Biedragę, rozbija oddział powstańczy, któ- 
ry w rozsypce uchodzi w lasy, 


Kronika. 


Kraków, 14. lutego. 


Trzy dni Swiąt. Tegofoczne kalendarze mylnie 
podały, że święto Zwiastowania Matki Boskiej bę: 
dzie obchodzone w poniedziałek dnia 31 marca b. r. 
Z krakowskiego konsystorza książąco-biskupiego in- 
formują, że Święto to przypadnie w dniu 
25 marca br, zaraz we wtorek po Wiel- 
kiej nocy. W ten sposób chrześcijańskie społe- 
czeństwo obchodzić będzie jeden po drugim 
trzy dni świąteczne: niedzielę wielkanocną, 
poniedziałek wielsanoony, a we wtorek święto Zwia- 
stowania Matki Boskiej, 

O przyłączenie Podgórza do Krakowa. Jutro 
odbędzie się w magistracie krakowskim posiedze- 
nie dolegatów Krakowa i Podgórza celem ostate- 
cznego ustalenia warunków przyłączenia Podgórza. 

Teatr krakowski. W sprawozdaniu z czynno- 
ści Wydziału krajowego, przygotowanem dla Sejmu 
znajduje się osobny ustęp, poświęcony działalności 
teatru miejskiego w Krakowie. Spostrzeżenia Wy- 
działa krajowego oparte być musiały na sprawo- 
zdaniu komisyi artystycznej miejskiej w Krakowie, 
w skład której wehodzi dwóch delegatów Wydziału 
krajowego. Sprawezdania te od dłuższego czasu 
wykazują wiele braków tak u personalu, jak i pod 
względem artystycznej działalności teatru krakow= 
skiego, mimo, że prasa miejscowa w krytykach 
swych jest pobtażliwszą. Wydział krajowy pednosi 
w swem gsprawazdaniu, iż komisya artystyczna 
uważa jako najjaśniejszy moment repertuaru od 
września do grudnia 1911, wystawienie „Legionu“ 
Wyspiańsziego, przedsięwzięcie śmiałe a pożądane, 
które — zdaniem komisyi — trzeba stanowczo 
zapisać na dobro teatru, jako ważną pozycyę. Po- 
nadto jedna „Cyganerya warszawska* Nowaczyń- 
skiego zdolną była wywołać silniejsze i trwalsze 
wrażenie. Naogół jednak repertuar zachował — 
zdaniem komisyi artystycznej — brak stałego, 
z góry obmyślanego planu. Komisya wytyka dalej, 
że w teatrze krakowskim brak w personalu kobie- 
cym bohaterki tragicznej, liryczno-dramatycznej, 
konwersacyjnej i starszej dramatycznej, zaś w peT- 
sonala męskim lirycznego bohatera i charaktery- 
stycznego komika. Komisya domaga się też uzupeł- 
nienia w powyższym kiernnku personala artystycz- 
nego, dalej staranności i nowoczesności oraz usta- 
nowienia osobnego inscenizatora, wreszcie wszech- 
stronnie obtyślęnggo planu repertuaru. Komisya 
artystyczna przedłożyła następnie sprawozdanie 
z całorocznej działalności teatru krakowskiego w 
sezonie od września 1911 do końca czerwca 1912 
roku. Sprawozdanie to wytyka również liczne braki 
w personalu oraz w muzładzie repertuaru. 

Nabożeństwo akademickie odbędzie się 16 bm. 
w kościele św. Anny o g. 9'10. Ks. kanonik Sla- 
picki wygłosi konferencyę na temat „Przyczyny 
niewiary* (Nieznajomość Objawienia). 

Admirał Juliusz Ripper, który z dniem wczoraj- 
szym przeszedł w stan spoczynku, urodził się w r. 
1847 w Podzórzn pod Krakowem. Należał on do 
najzdolniejszych 1 najbardziej lubianych admirałów 
marynarki austryackiej. W r. 1894 otrzymał szla 
chectwo, ` Wielką usługę oddał Ripper marynarce 
austryackiej w czasie wojny biszpańsko-amerykań- 
skiej, Ripper był wówczas komsndaatem ekrętn wo- 
jennego „Marya Teresa“, który znajdował się pod 
San Jago di Cuba, niedaleko miejsca bitwy. Okręt 
„Marya Teresa* był narażony na strzały z okrętów 
amerykańskich, które nie poznały w nocy flagi au- 
stryackiej i wzięły go za okręt hiszpański, Ostrze- 
liwanie. okrętu miało się lada chwila rozpocząć. 
Ripper jednak nie stracił zimnej krwi, kazał zapa- 
lié na okręcie wszystkie światła i zagrać orkiestrze 
hymn amerykański, Wobec tego Amerykanie wy- 
słali do okrętu „Marya Teresa“ oficera i w ten 
sposób nieporozumienie się wyjaśniło. Oficer ów o- 
świadczył potem, że armaty okrętów amerykańskich 
skierowane jaż były na okręt austryacki, 

Konferencye literacko-artystyczne. Staraniem 
i na dochód Bratniej pomocy uczniów Akademii 
sztuk pięknych, odbędzie się w lutym i marcu cykl 
konferencyj literacko-artystycznych. Wydział Brat- 
niej pomocy pozyskał szereg wybitnych prelegentów, 
którzy w jednogodzinnych wykładach zapoznują 
publiczność z ważnemi zagadnieniami kulturalnemi 
doby obecnej, W dniu 23 lutego mówić będzie ar- 
tysta malarz p. Karol Maszkowski „O kolędnikach 
na Hucułszczyźnie*; w dnin 28 lutego dr Fr. Ga- 
wełek omówi „Znaczenie pierwiastka ludowego dla 
kultury*; w dniu 2 marca odbędzie się zajmująca 
prelekcya p. Józefa Albina Herbaczewskiego: „Z hi- 
storyi messyanizmu*; w dziu 11 marca „O stanie 
obecnym i przyszłości architektury*, zabierze głos 
p: Adolf Szyszko-Bohusz. Wreszcie na zakończenie 
cyklu p. Leon Schiller wypowie odczyt: „Artyzm 
teatralny Wyspiańskiego". Niezwykle interesujące 
tematy, poruszone w cyklu, jak i osoby prelegen- 
tów, zgromadzą zapewne na każdym z odczytów 
liczną publiczność. Bilety na odczyty nabywać mo- 
żna od 15 b, m, w cukierni p. Jana Michalika 
(Floryańska), w księgarni Krzyżanowskiego (Linia 
A-B), w księgarni Spółki wydawniczej (Linia E-F). 

Poranek symfoniczny, zapowiedziany przez ka- 
pelmistrza Czyżewskiego na najbliższą niedzielę w 
sali Starego Teatru, wywołał żywe zadowolenie sfer 
muzycznych, które wśród codziennych już prawie 
popisów mniejszych i większych wirtuozów, rzadke 
mają sposobność, posłachania produkcyi dobrego 
chóru lub orkiestry symfonicznej. A przecież oba 
te czynniki gą podstawą kaltury muzycznej i po- 
wołane do jej szerzenia koncerty symfeniczne, do- 
tąd przez p. Czyżowskiego urządzane, zyskały uzna- 
nie krytyki i słuchaczy. Nie mogąc z powodu gry 
w teatrach urządzać takowych wieczorami, wpro- 
wadził p. Czyżowski na wzór zagranicznych „Ma- 
tlnóe* poranki symfoniczne, których doboruwe pro- 


gramy, dogodna pora i niskie ceny pewinny ścią-| spadła z sufitu. Nim straż przybyła, ugasili ogień 
gać licznych słuchaczy, szczegółnie młodzież. domawaicey, 

Program najbliższego poranku jest następujący: 
1. Schumann, uwertura; 2. Beethoven VIII symfo- 
nia; 3. Berlior: Karnawał rzymski; 4. Sinigaglia: 
Danze Piemontesi I i II. 

Szkoła nauk społeczno-politycznych. W duiu 
17 bm. (poniedziałek) o g. 6 wiecz. p. Władysław 
Studnicki rozpoczyna szereg wykładów p. t. „Aa- 
atro-Węgry i nasz stosanek do nich“, Streszczenie: 
Geneza historyczna monarchii austro-węgierskiej. 


złodzieje do piwnicy restauratora Żabnera przy ul. 
Librowszezyzna ped l 1 i skradli kilkanaście bu- 
telek wina, Policya aresztowała wracających z łue 
pom złodziei, mianowicie 13-letniego Adama Kotulę 
i 15-letniego Adama Berdeckiego. 


Z kraju. 


Piątek, i% Lmegw I9i5 A 


Kradzież wina. Wczerajszej nocy zakradii się. 


względem Galicyi od zaboru do 1848 roku. Okres 
reakcyjny w monarchii, Geneza konstytucyi 
stryackiej, geneza dualizmu. Stosunek Galicyi do 
Austryi od 1867 do 1906 r. Polityka zewnętrzna 
Austrył. 

Program koncertu peniedziałkowego, w którym 
wystąpią Alfred i Rudolf Holzerowie, znani zaszczy” 
tnie z pełaych powodzenia występów w Wiedniu 
i Warszawie — obejmuje dzieła następujące: 
1) Mozart: Sonata D-dur; 2) Saint-Sins: Waryacye 
na temat Beethovena; 3) Chopin: Rondo; 4) Grieg: 
Romanoza. Niewielką ość pozostałych biletów 
sprzedaje kasa Starego Teatrn, 

„Przechadzka po Paryżu“. Profesor Pivert 
z Paryża wygłosi jatro o godzinie 61/4 wieczór 
w sali Kopernika w Collegium Novum konfarencyę 


zyku  franeuskim 
świetlnemi, 
Korzystając z pobytu profesora Piverta wydział 
„Resursy urzędniczej“ zaprosił go do wygłoszenia 
odczytu, który będzie ilustrowany obrazami świstl- 
nemi objaśnianemi w języku niemieckim przez p. 
de Pivert, oraz deklamacyą synka jako prelegenta, 
Na ekranie ukażą się obrazy Paryża, skalistej Bre- 
tanii, oraz endowej groty w Lourdes, miejsca piel- 
grzymsk całego chrzościjańskiego Świata. Odezyt 
odbędzie się w niedzielę dnia 16 lutego o godzi- 


ilustrowana będzie obrazami 


wadzonych 50 h. 

„O głównych prądach w muzyca nowocze- 
snaj* mówić będzie prof. dr Józwt Wład. Roiss, 
staraniem „Znicza*, w poniedziałek dnia 17 lutego 
b. r, w sali Kopernika Coll. Nov. Bilety w cenie 
1 kor. i 5O hal. można nabywać wcześniej w księ- 
garni S. A. Krzyżanowskiego (Rynek A-B) oraz w 
lokalu „Znicza“ (od 12 do 1 i od 6 do 8 wiecz.) 
Początek odczytu o godzinie 6 wieczór. 

Raut PP. Ekonomek odbędzie się nie 16 lecz 
20 b. m. w sali restauracyi hotelu saskiego. Pro- 
gram, którego zarys później będzie rodany, zapo- 
włada się bardzo interesująco. 

Z uniwersytetu. P. Roman Jabłonowski, rodem 
z Siwok (Królestwo Polskie) otrzymał w uniwer- 
sytecia Jagiellońskim stopień doktera filozofii, 

P. Władysław Pawlica z Poronina stopień do- 
ktora filozofii. . 

P. Franciszek Jurzykowski, rodem z Ja>łonkowa 
(Sląsk aastryaqki) otrzymał stopień doktora wszech 
nauk lekarskich. 


Z sali odczytowej. W sobotę, doia 15 b. m. o 
godz, 8 wiecz. w Sali wykładowej Ouliegium Wit- 
kowskiego (nowy zakład f zyczay) wygłosi odczyt 
pt. „Pamiątki polskie w Padwie“ znany prelezen' 
p. Aleksander Janowski, wiceprezes rol. Tow. 
krajoznawczego w Warszawie. P. Janowski, który 
na prośbę Kółka przyrodników uczniów uniw. Jag. 
specyalnie przyjeżdża z Warszawy dla wygłoszenia 
swego odczytu, z wycieczki swej do Włoch przy» 
wiózł bogatą kolekcyę świetn;ch złjęć fotograficz 
nych i bogatszy jeszcze zbiór wrażeń, któremi w 
sobotę podzieli się ze ałachaczami. Brzesuzą sig 
przad nimi obrazy słonecznej Weneczi i Padwy, 
obrazy miasta, de którego tłumnie dążyła nasza 


młodzież w XVI w. po naukę. P. Janowski, Świetny | 


zaawca stosunków polsko-włoskich, nakieśli obraz 
tych stosunków, które odegrały tak potężną rolą 
w dziejach kultury polskiej, nakreśli wreszcie cbraz 
doli i niedoli młodzieży, garnącej sią już w VVI 
wieku na wszechnics włoskie. = 

W pomiedziałek, dnia 16 bm. o g.5 po rołudniu 
w sali Towarzystwa technicznego (uiica Straszow- 
skiego 1. 28, II p.) odbędzie się w)k'ad popularny 
inż, Eugeniusza Tora o wystawie graficznej re- 
produkcyi wiedeńskiego zakła”u graficznego. Wy- 
kłal obejmie w sposób opisowy wraz z obrazami 
Świetlnemi różne metody techniki roprodukcyjnej, 
stosowanej w wiedeńskim zakładzie graficznym. — 
Wstęp wolny. 

W Czytelni Polskiega Związku niewiast ka- 
tolickich (Szczepańska 5) w sobotę 15 latego o 
godzinie 4 odbędzie się pogadanka p. Ludomiłowej 
Kerczyńskiej, na temat „Szkice z Bałkann*. Goście 
mile widziani, a A di 

W „Towarzystwie techniczaem“ została utwo- 
rzona sakcya miernicza. Zebranie dla założenia 
sskcyi uchwaliło regulamin, poczem wybrano nastę- 
pujący zarząd sekcyi: przewodniczący Bolesław 
Skąpski; zastępca przewodniczącego Bolesław Sza- 
rek; sekretarz Tadeusz Kaczorowski; skarbnik Ru- 
dolf Bobrowski; bibliotekarz J. Nowak, Celem 
sekcyi jest zespolenie sił w pracach naukowych, 
stworzenie jednolitej I zwartej organizacyi tak po- 
trzabnej w dzisiejszych stosunkach, crag obrona 
własnych interesów, zagrożonych wskutek wykony* 
wania robót mierniczych przez ludzi nienkwalifi- 
kowanych, oraz przez obsadzanie posad siłami nie- 
krajowemi, 

Pokątna kancelarya adwokacka. Rada dyscy- 
plinarna krakowskiej [zby adwokackiej na najbliż- 
szem posiedzeniu zajmować się będzie sprawą, która 
w palestrze krakowskiej wywołała wrażenie swą 
niezwykłością. Do wydziału Izby dochodziły od da- 
wna wieści, że w domu przy ul. Smoleńsk 1. 23 
istnieje pokątna kantelarya adwokacka, którą pro- 
wadzi dr. Władysław Ekiert, kandydat adwokacki, 
praktykujący u adw. Dra Bardla. Na wezwanie Izb; 
dyrekcya policyi zarządziła rewizyę w „kaneelaryi*, 
z wynikiem niespodziewanym, a bardzo obciążają- 
cym p. Ekierta. Okazało się, że p. Ekiert prowadzi 
kancelaryę, jak adwokat wpisany na listę adwoka- 
tów. W rewizyi brało udział oprócz komisarza po- 
licyi i dwóch ajentów, nadto dwóch wydelegowa- 
nych członków Izby adwokackiej. Dwie szafy pełne 
aktów, maszyna do pisania, personal pomocniczy i 
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Austrya wobec rozbiorów Polski. Polityka Austryi 


au- 


p. te „Przechadzka po Paryżu“. Konferencya w ję" 


nie 7 wieczór. Wstęp dla członków i osób wpro- 


Biała 13 lutego. (Odczyt naukowy prof, Dra Nite 
scha). Profesor Wszechnicy Jagiellońskiej w Kra- 
kowie, Dr. Nitsch, uproszony przez Koło T, S. L. 
w Białej, będzie miał wykład w Białej dnia 16 
b. m, o godz. 4 po poładnin, w auli seminaryam, 
na temat: „Granica językowa polsko-niemiecka w 
zaborze pruskim“, Wykład ten oprze prof, Dr. Nitsch 
na swoich najnowszych badaniach i podróżach po 
ziemiach zachodnich kresów polskich w państwie 
niemieckiem, 

Myśienice 12 lutego. (Myśleniekia Koło Tow. 
Naucz. szkół wydz.), Dnia 7 lutego b, r. odbyło 
sią walne zebranie Koła Tow. Nauczycieli szkół 
wyż. Po odczytaniu sprawozdania rocznego i przede 
stawieniu sprawozdania kasowego, nizielono absoe 
Intoryam ustępującemu zarządowi, W skład nowego 
zarządu weszli prof, Kosiński, jako przewodniczący, 
dyr. Pardyak, jako zastępca przewodniczącego, prof. 
Eliński (sekretarz), prof. Lambert (skarbnik), prof, 
Matyja i ks. Nodzyński. Do komisyi rewizyjnej wy- 
brano prof, Kapturkiawicza, Miednaiaka i Nowaka. 
Następnie omawiano sprawę przystąpienia do Tow. 
kredytowego N. Sz. W, oraz postulaty nauczyciel 
w sprawie pragmatyki stużbowej, 

Tarnów, 13 lutego, (Przyczynek do charaktery 
styki stosunków tarnowskich, —— Przedstawienie a: 
materskie na pozbawionych pracy). 

Sprawa sprzedaży mleka w naszem mieście jest 
jedną z najbardziej palących kwestyj, Mówimy o mle: 
czarni, a właściwie o mieczarniach p. Krakowskie- 
go, który znajduje się w tem szczęśliwem położee 
nia, że obywa się zupełnie bez koniurencyi, Tt 
jest powodem, że mleko, sprzedawane w mleczarni 
p. Krąkowskiego, pod względem jakości pozostawia 
dużo do życzenia; sprzedaje się je zazwyczaj zbie. 
rane, a smak jego przypomina raczej smak woy, 
aniżeli mleka. Przytem mleko zbierane i odpowiee 
dnio przefiltrowane sprzedaja się pe cenach kras 
Kowskich, t. j. po 26 hal. za litr. 

Doprawdy podebne pestępowanie może mieć miej- 
sce tylko w Tarnowie, którego mieszkańcy znoszą 
wszełaki wyzysk bez skarg i protestów, Przedsiąe 
biorca, któryby otworzył konkurencyjną mleczarnię, 
znalazłby powodzenie i poparcie n publiczności tat 
nowskiej, | 

Sekcya dramatyczna tarnowskiego Koła T., S, L 
wystawia dnia 15 b. m, w sali „Sokoła“ znakomó 
cie wyreżyserowaną sztukę Fredry pod tytułem” 
„Damy i huzary*, Dochód z przedstawienia przes 
znaczomo dla ludzi, pozbawionych pracy i przekae 
zany on będzie „ad hoa* wybranemu komitetowi 
z łona Rady miejskiej, | 

Dabrowa, 12 lutego, (Obchody styczniowe w, 
powitciee — Z „Sokola“, — Wieczór kabaretoy 
wy. — Walne zgromadzenie „Re:ursy*., — Z ży 
cia towarzyskiego. — Związki strzeleckie), 

Staraniem nauczycielskich „Ognisk* w dąbrowa 
skim powiecie odbyły się w wielu wsiach obchody 
styczniowe. Wieś Gręboszow święciła rocznicę 
styczniową w dniu 22 stycznia nabożeństwem, a w 
dnia 25 tegoż miesiąca uroczystym wieczorem, na 
którym odczyt w doskonałej formie wygłosił poe 
sə? Bojko. W dniu 2 lutego urządziła znów wieś 
Fofesno obekód pamtątkowy,-w którym waiąłę udział 
bardzo liczne włościaństwo z okoliey. Odczyt o pos 
wstaniu wygłosił kierownik szkoły p. Jaworski, 
poczem odegrano sztuką: „Posiew wolności“, Pos 
dobny wieczór odbył się w dniu 4 b. m. w Mes 
drzechowie, gdzie odegrano, po stosownym odczy: 
cie, dwie sztuki okolicznościowe: „Posiew wolno 
ści“ i „Flisaków”*. W okręgu mędrzechowskim 
urządzono ponadto wieczory uroczyste we wsiach 
Pawłowie, Bolesławin, Samocicacb, Grądach i Ku- 
pieninie, W miasteczku Żabnie cdbędzi» się 
obchód styczniowy z końcem b. m, 

Tow. gimn. Sokół urządza trzy odczyty o p0. 
wstaniu atyczniowem w bieżącym miesiącu i z pos, 
czątkiem marea, Pierwszy odczyt, obejmujący tre- 
ścią stan Polski rrzed powstaniem i źródła pos 
wstania wygłosi p, rejent Karol Braun, drugi 
o przebiegu akeyi powstańczej do dyktatury Trau. 
gutta, p. Wojciech Masiał, trzeci wreszcie odczyń 
o upadku powstania i czasach po 1863/4 roke 
wypowie dr Jan Baj, sę! 

Znany hamorysta i kabarecista polski p. Bros 
nistaw Bronikowski dał w naszem mieście z końe 
cem ubiegłego tygodnia jeden wieczór kabaretowy. 
Publiczność bawiła się wyśmienicie, darząc humos 
rystę zasłażonymi oklaskami, a 

Z zeszłą sobotę odbyło się doroczne walne zés 
branie członków Resursy urzędniczej, na którem 
po sprawozdaniach skerbnika i gospodarza dokos 
nano wyborów nowego Wydziatu, Prezesem poz0e 
stał nadal rejent Krasicki, wiceprezesem radca 
sądowy Mardzeński, Gospodarzem wybrano p. in= 
żyniera Szpaka, zast. p. Zawieruchę, skarbnikiem 
p. Berezowskiego, bibliotekarzem p. Wojciecha 
Musiała, Do Wydziału wszedł ponadto komisarz 
starosta p. Kaczorowski, Walne zgromadzenie wy= 
raziło dłogoletniemu członkowi Wydziału Kasyna 
ustępującemu obecnie p. rejeutowi Braunowi, po- 
dziękowanie za zasługi 1 owocną działalność w 
Resursie, 

Przed kilku dniami odbył się tu ślub panny 
Maryi Krasickiej, córki notaryusza i burmistrza 
miasta Dąbrowy a p. Waleryanem Karasińskim, 
koncepistą namiestnictwa. 

Onegdaj urządził p. inż. Szpak, przewodniczący 
powiatowego komitetu ludowców, wlec w Bola. 
sławia, na którym przedstawił p. W. Musiał z okne 
zgi rocznicy styczniowej dzieje powstań polskich, 
poczem zorganizowano drużyny strzeleckie, do któ 
rych zgłosiło się bardzo wielu chętnych, Poszcze» 
gólnym organizatorom po wsiach udzielił p. Sapak 
dokładaych informacyi, Związki strzeleckie w mā. 
szym powiecie znajdują niezwykłe zainteresowanie. 

Aresztowanie A. Pachotty, W sprawie areszto 


księgi biurowe świadczyły, że wykryto pokątną kan- | wania Andrzeja Pachotty — o czem donieśliśne 
celaryą adwokacką. P, Hkiert poświęcał swej kan- | przed kilka dniami — piszą 3 Rzeszowa do pagr 
celaryi całe popołudnie; rano bowiem zajęty był |zety Narodowej“: ża, yi 
jako kandydat adwokacki. Procesów pod swą firmą W poniedziałek aresztowano w Rzeszowie b. å , 
nie mógł prowadzić, więc zajmował się sprawami |rektra Banku zaliczkowego, Andrzeja P a cho t tę, 
niespornemi, wygotowywał kontrakty, wyjednywał | który zajmował cię głównie spokulacyjną pareel u 
pożyczki i przeprowadzał różne transakcye finan. |cyą. Pachotta był swego czasu kierownikiem TE es 
sowo. Wszystkie akta i korespondensye przewie-|szowskiej ekspozytucy lwowskiego Banku parcele 
ziono do Izby adwokackiej, która referentom tej |cyjnego i podczas procesu przeciwko b. dyrektorom; 
sprawy ustanowiła adwokata Dra Ludwika Sza- | Banku parcelacyjnego, Dr. Deskurowi i Poznańskie; 
laya. mu, był przesłu-hiwany, jako jeden z głównych 


sklepie tapicera Bardacha przy ul. św, ią e. parcelacyą wsi Przybyszówki i miał się dae 
pod 1. 3. Ogień powstał od lampy naftowej, która 


Pożar. Wczoraj po poładnia wybuchł pożar w |świadków. W ostatnich czasach zajmował się Pu, 


puścić całego szeregu osznstw, W ubiegłym tyguż 


Wyrzuca pieniadze za okna 


ten, który źle kupuje. Używajcie zatem proszę jedynie rozpowszechnionych i pewnych w skutkach; Wody „Nina“ à K 1-50 
przeciw wypadaniu, siwieniu i do pielęgnowania włosów — Kremu „Odalisek* 4 K 1:20, mydła macierzankowego Bracha 


B 60 h do usuwania plam wątrobianych i bielenia miejsc odmrożonych; nadają one śnieżno białą jedwabisto miękką płeć. Kremu „Maltyna* Bracha à 50 hal przeciw szorstkości i czerwonością rąk. 
Główny sklad Droguerya „Sanitas“ Kraków Długa 8. —— Wszędzie dojnabycia. 


p” 


M fmGj 1981, 


f 


dniu wpłynęło do rzeszowskiej prokuratorył pań- 
stwa doniesienie na Pachottę. Wdrożono śledztwo, 


è sędzią p, Marszalik zarządził jego uwięzienie. 


Zmarli: 


Helena z Wyczyńskich Szymańska, wdowa 
po Śp. dr R. Szymańskim, wydawcy i redaktorze 
„Orędownika*, zmarła w Poznania w ezwartek 13 
Zeon ten edczują boleśnie wszyscy Ci, którzy 
w śp. R. Szymańskim czczą pamięć zsTówno wy- 
Vltnego dziennikarza i publicysty, jak i zasłużonego 
który przedewszyst- 


kiem podniósł mieszczaństwo polskie w zaborze 


koło pracy narodowej męż2, 


praskim, Cześć pamięci gasłażonej Polki. 
Jan Dobrzański, emerytowany prof. gimna- 
myalny, umarł w Krakowie, przeżywszy lat 69. 


M. A. Simaczek, powieściopisarz i dramaturg 


łzeski, umarł wczoraj w Pradze w 85 roku życia, 

Z „Kinoteatru* Towarzystwa Szkoły Ludowej. 
Najbliższy program ed piątku 14 b. m. obejmuje 
pierwszorzędną nowość z dziedziny prodnkcyi kine- 
matograficznej, a mianowicie romantyczny dramat 
w trzech aktach, osnuty na tle średniowiecznych 
ezasów, pod tytułem „Cnd*, Najlepszym probierzom 
wartości tego przepięknego dramatu jest powodze- 
uie w teatrze Retnharda, gdzie wystawiono go kil- 
kadziesiąt razy. Na ekranie ujawnia się w całej 
pełni piękność 1 nadzwyczaj staranna wystawa, 
uświetniona doskonałą grą artystów, Film pocho- 
dzi z fabryki „Bioskop“ i wynosi około 1200 m. 
dłagości, Reszta programu nader wtarannie do- 
rana. 


Oddział wiedeński uniw. ludowsgo Im. Ad. 
Mickiewicza. W niedzielę, dnia 16 lutego 1913 
edbędę się nastęrnjące wykłady: 

I. Auersporgstraase 6 (restaur. Leltnera) 
o godz. 4 po poł. p. dr Adolf Lungrod: „Z życia 
wielkiego samsonka" (Henryka Bessemera), 

X. Erlachgasse 96 (restaur. Relsza) o g. 10 
przed poł. p. Irena Izotsza: „Rosya w ostatn'em 
dziesięcioleciu*, 

W dzielnicy XX, Wintergasse 29, w 
każdą środę o g. pół do 8 wieczorem wykłady ti- 
syologił i anatomii p. dra Cukierskiego. 


Datki na T: S. L. ofiarowane w czasie od 1 
do 8 lutego b. r. Zamiast życzeń ślubnych nade- 
śłali: z okazyl ślubu p. Zofii Jaworskiej z p. Oho- 
wańcem nadesłano 64 K 10 h, dr Stanisław Ku- 
bisztal w Stanisławowie z okazyl ślubu dra J, 
Bańkowskiego 1 K, p. Rotterównej 1 K, Frantie- 
wiczównej 1 K, p. Z. Mechnowskiego 1 K, Emila 
£fiedlera 1 K, Gajewski Wiktor w Rzeszowie za- 
niast życzeń ślubnych dla Józefa Zanfala w Sua- 
chej 60 h. Razem 69 K 70 h. Poprzednio złożono 
149 K 26 h, Razem w roku bieżącym złożono 
218 K 96 h. 

_ Tytułem darów i subwencyi wpłacono: Zajkowa 
tka Helena w Stróżach 10 K, grono nauczyciel- 
skio TI gimrazyum w Nowym Sączu 8 K 40 b, 
gmina Trzebinia-Wieś 50 K, Polański w Okocimie 
10 K, pułkownik Wyszyński w Krakowie 227 K, 
zebrane przez gości w czasie wesela córki Ireny; 
goście zebrani na uroczystości weselnej p. Karna- 
siewiczównej s p. Głąbem 16 K, Jan Fijałkowski 
w Kłodnie 1 K, magistrat m. Wadowie 10 K, 
Koło I T, 8, L. w Podgórzu 50 K ma szkoły kre- 
sowe, gmina Baranów 10 K, Koło T. S. L. w 
Bóbrce 80 K 45 b, zebrane przez młodzież na 
TU kres, Razem 4292:85K Poprzednio ogłesz. 473 K 
Ri pa 896 K 66 h. Na pokrycie deficytu 
Emi 0: Koło T. S. L, w Dakli 200 K, Br. 
zaynowski we Lwowie 20 K 64 b, O ykie- 
wicz Józef? w Buczaczu 9 K, Koło TB L w 
Btojanowie 38 K 60 hb, szkoła przemysłowa uzu- 


pałniająca w Przywozie 1 K 20 h, Koło T. S. L. 
w Haliczn 20 K, Koło T. S. L. w Stryju 56 K 
77 h. Razem 846 K 21 h. Poprzədulo ogłoszono 
44042 K 66 h. Bazem 44.388 K 87 h, 


Mianowania. Namiestnik zamianował praktykanta kone 
ceptowego Ludwika Lipińskiego koncepistą namiestaic- 
twa, 

Rada szkolna kraj. zamianowała w szkołach ludowych: 
W. Kratochwila nauczycielem w Radziechowie; D, Sem- 
źowicza nancz. w Kosowie, A, Komęderę nausz, kier. 
w Roczynach, L, Kłaczyńskiego vaucz w Radviechowie, 
A. Purchlankę nauczycielką w Borzęcinie, A, Nowakównę 
naucz. w Borzęcinie, R, Piwońską i F, Mistalównę nau- 
czycielkami w Kwaczale; nanczyciełami kierującymi 
szkół 2-kl,: P, Boguniewicza w Stryju, G. Mielniczka 
w Koziowej, S. Łasowskiego w Sorokach, J, Rzepeckiego 
w Roztoczkach, J, Krzęciosza w Gosprzydowej, A. Ka- 
czora w Grabownicy; nanczycielkami szkół 2-kl. Z, Krzę- 
cicszową w Gosprzydowej, W, Englową w Szumlanach, 
H. Mislągiewiczównę w Tłusteńkiem; nanozyciel, szkół 
1-kl.: P, Styrankę w Celejowie, B, Szkolnicką w Pawło- 
wej, M. Szutowskiego w Kalnem. 

' Z kalenjarza. W piątek 14 lntego: Walentego; w 
sobotę 15 lutego: Faustyna m, i Georgii; w niedzielę 
16 lutego: Juliany p. 

Wschód ałońca dnia 14 lutego o godzinie 6 minut 
66; zachód o godzinie 4 min, 56; długość dnia godzin 
10 m, 00. 

Z krakowskiego obserwatoryum. — Dnia 13 lutego: 
termometr doszedł od -= 1'8 do + 3:0 Cele.; barometr 

adał, 
ep Dnia 14 lutego o godzinie 7 rano stan barometru 
7450 mm. termometru — 1'4 Cels.; — wiatr północno- 
północno-wschodni. 

Zakopane. (Tel. Związku turystycznego.) 9 Ga 

Cierłota najwyższa + 80, najniższa == 8:B Ce a > 
Ciśnienie powietrza 6:6, Kieranck wiatru wsohodn!, 

Prognoza: pogoda niepewna, f 
Reperioar teatru miejskiego Im. Słewackiego 

w Krakowie, 

W piątek: „Kobieta i pajao*, 

W sobotę: „Wet za wet”. 

W niedzielę po poh: „Leci liście x drzewa,.*; wio- 
©zór: „Wet za wet”, 2 und 

W poniedziałek: „Pani Bella“, 477 

We wterek: „Wet za wet”, ea Aid 

We środę: „Dyabsł i karozmarka”, < opo“ 

We czwartek: „Wet za wet“, ka Ola: 

W piątek teatr zamknięty, 3 

W sobotę: „Judasz x Kariothn*, dramat w 6 aktach 
(6 odsłonach) K. R. Rostworowskiego, 

W niedzielę po pol.: „Dobrze skrojony frak“; wieczór: 
„Judasz z iariothu*, À 

Teatr świetlny „Uciecha“ Starowiślna 16. 

Od soboty d. 8 do piątku włącznie d. 14 b. m, „Serca 
kobiet“, dramat z życia artystów. Inna bardzo zajmu- 
jące obrazy, sceny komiczne, zdjęcia z natury, kumore- 
ski, W niedzielę od 94/, do 11, Codziennie cd 4—10%/,. 


Szkoła nauk społeczno-politycznych. 
W piątek od godz. 7—8 dr Golińska: Dzieje dok- 
tryn ekonom, 
W sobotę od godz. 6—7 dr Reinhold: Eneyklopadya 
prawa. 
Powszechne wykłady uniwersyteckie 
w anli I szkoły realnej przy ulicy Studenckiej e godz. 
6 wieczór. Wstęp 10 hal, 
W piątek prof, dr Józeł Flach: „Wielka poczya 
dramatyczna w zwiążku z rozwojem teatru", 
W poniedziałek 17 b. m. VI wykład dr JózefaFiacha, 


Z uniwersytetu ludowego. 
W piątek o godz. 8: Wł. Weychert-Szymanowska: 
Walka o niepodległość w literaturze polskiej. 
W sobotę o godz, 7 dr Wacław Radecki: Wstęp do 
psychologii. ; 
z" odbywają się w sali przy w. Zwierzynie- 
ej 1. 16 


Repertoar teatru twowskiego. 


W sobotę po peł.: „Rewizor z Petersburga”; wiaczór: 


„Hugenoci*, 


nies czynowników*, 


ozór: Koncert Henryka Morteau. 


mie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne, lastrnmenty nżywane od 
cen najniższych, Wystawa obrazów. Wstęp wolny. 


Rocznica styczniowa © kroju. 


(Koresp. „Nowej Reformy*,) 


Świątniki górne, 11 lutego. Rocznicę po- 
wstania styczniowego uczczono w Swłątnikach gór- 
nych uroczystym obchodom, Dnia 22 stycznia od- 
było się w tutejszym kościele uroczyste nabożeń 
stwo, poprzedzone podniesłemi słowy miejscowego 
proboszcza ks. Migdałka, który w gorących sło- 
wach zaakcentował zaparcie się i patryctyzm idą- 
cych w bój powstańców. Po nabożeństwie ruszył 
pochód na cmentarz, gdzie na grobie powstańców 
złożono prześliczne wieńce, dar p. Bąkowskiej, 
nauczycielki z Rzeszotarr W pochodzie wzięła 
nadział cała lndność Swiątnik i okolicy, Pochód 
był imponujący, Szkoła ludowa, szkołą zawodowa 
ślusarska, rada gmiana „in corpore“, członkowie 
kasy Reiffaisena, członkowie „Czytelni*, straż po- 
żarna w galowym stroju, wreszcie tłumy luda. 
Nad grobem uczestników powstania wygłosił ze 
swadą patryctyczną mowę dr Haeflich, prezes Ozy- 
telni. Pe edś iewaniu pieśni polskich raszono po- 
chodam ped gmach „Ozytelni*, gdzie prezes po- 
chód rozwiązał. 

Jako dalszy eląg uroczystości odbyło się w nie- 
dzielę 26 styczsia przedstawienie staraniem „Kół- 
ka amatorskiege* G, Blarowski, dyr, szkoły, wice- 
prezes „Czytelni* — w dłuższym odczycie przed- 
stawił pe brzegi wypełniającym salę słuchaczom 
przyczyny, przebieg, oraz upadek powstania. Na 
program przedstawienia złożyły Bię deklamacya, 
oraz dwa obrazki sceniczne „Sen* i „Posiew wol- 
ności“ odegrane przez tutejsze „Kółko amator- 
skie". Po wspólnem odśpiewania pieśni patryoty* 
eznych, rozeszia się publiczność do domów, wyno- 
sząc głębokie wspomnienia, „Uczestnik“, 

Brzostek, 11 lutego. Miasto nasze było w 
niedzielę 9 b. m. świadkiem wspaniałej manifesta- 
cyi narodowej. O godz, 10 przed południem tłumy 
mieszczaństwa, włościan oraz cbywatelstwo oxkolicze 
ne szczelnie wypełniły kościół tutejszy na uroczy” 
stem nabożeństwie, Przed kościołem milicya miejska, 
złożona s naszych mieszczan zbrojna w karabiny, 
pod komendą dziarskiego burmistrza p. Tałeckiego, 
raz w raz dawała salwy, przypominając echa mi- 
nionych lat. Pono jedyne to miasto w Galioyi, po- 
siadsjące w tej formie wspomnienie 9 zbrojnych 
hnfeach bohaterów. Po nabożeństwie ruszyła cała 
falanga do mogił powstańców, których kości złożo- 
ne na naszym cmentarza. Tu w podniosłych sło- 
wach przemówił p. Tułeckł, podnosząc jeden cel 
naszych dążeń w obecnej chwili dziejowej, łączność 
wszystkich stanów. Były poseł p. Staniszewski 
określił włościanom rolę, jaka czeka fch w nieda- 
lekiej może przyszłości, 

Uroczysty wieczór, urządzony staraniem tutejsze- 
go nauczycielstwa, zagaił rejent i właściciel dóbr 
p. Bieliński, w jasnych, a gorących słowach przed- 


stawiając genezę 1 znaczenie powstania, eraz konu- 
sekwencye, jakie winniśmy æ niego wy = 


- wysnuć, Po 
deklamacyach i śpiewie, edegrali amatorzy sztucz- 
kę p. t „Matka żyje“. 

Wołowice nad Wisłą 11 lutego. Dała 9 
lutego b. r. odbył się w miejscowej szkole ludowej 
odczyt o powstaniu styczniowem, ilustrowany ebra- 
zami świetlnymi. Zebrana licznie ludność okolicz- 
nych wsi, przysłuchiwała się z zajęciem, Odczyt 
zakończono pieśnią „Boże coś Polskę“. Poprzednio 
urządzono dla dziatwy szkolnej, staraniem grona 
nanczycisłskiego, uroczysty poranek, którego pro- 
gram wypełniło przemówienie ks. katechety K. Wój- 
cika oraz śpiewy i deklamacye okolicznościowe 
dziatwy szkolnej. 

Dochód w kwocie 10 kor. przeznaczono na schro- 
nisko weteranów 1863 roku w Krakowie, a 5 K 
na miejscowa Koło T. S. L. w Czernichowie, ktore 
utrzymuje wypożyczalnię w Wołowicach, . 

Maków, 11 lutego. Półwiekową rocznicę 0 nie- 
podległość Ojczyzny obchodzono uroczyście zarówno 
w Makowie jak i w szeregu okolicznych wsi. 
Z wiejskich uroczystości szczególnie pięknym był 
obchód styczniowy we wsi Jachówce, jaki się tam 
odbył w ubiegłym tygodniu, Uroczystość rozpoczęła 
się pochodem, na którego czele postępowały dzieci 
szkolne oraz dziarska banderya konna górali, Na 
granicy gminy Bieńxówki przyłączyli się do po- 
chodu mieszkańcy tejże wsi, poczem pochód ruszył 
do kościoła w Bieńkówce, gdzie uroczyste nabożeń- 
stwo odprawił ks. Stefan Zieliński z Makowa, Po 
nabożeństwie udano się na cmentarz, gdzie po uro- 
czystej przemowie ustawiono krzyż pamiątkowy. 
Na dalszą część obchodu złożył się uroczysty pora- 
nek w miejscowej szkole ludowej, oraz przedsta- 
wienie 5 żywych obrazów p. t. „Polska w kajda- 
nach*, Obchód zakończyło odśpiewanie szeregu pieśai 
narodowych. 

Podlesie, 11 lutego, Ku uczczeniu rocznicy 
powstania styczniowego odbył się na Podlesiu przy 
Kętach dn'a 4 b. m. odczyt p. Kaz. Grabowskiego 
o powstaniu styczniowem. 

Międzybrodzie, 11 lutego, Uroczystość rocz- 
nicy powstania styczniowego obchodzono u nas bar- 
dzo uroczyście. Dnia 26 stycznia b, r. arządzono, 
jako wstęp do obchodu, odczyt p. t. „lla Polaków 
jest na świecie”, Wygłosił go K. Grabewski, tu- 
tejszy nauczyciel, W następną niedzielę, tj, 2 bm. 
odbył się właściwy obchód z następującym perząd- 
kiem: Rane odbył się pochód i nabożeństwo z ka- 
zaniem, Po nabożeństwie wygłosił p. Grabowski 
odczyż o powstaniu Btyczniowem. Wieczorem urzą- 
dzono przedstawienie z uroczystą przemową, dekla- 
macyami i śpiewami patryotycznemi. Słowo wstępne 
wygłosił p. A, Osadziński, Grano „Kościuszkę w 
Petersburga“, 

Nawojewa Góra, powiat Chrzaaów, 11 lute- 
go. Miejscowość nasza była dnia 9 lutego b. roku 
świadkiem pięknej uroczystości, jaką urządziło tu- 
tejsze nauczycielstwo, z okazyi KO-tej rocznicy po- 
wsatania styczniowego, Salę szkolną, udekorowaną 
w zieleń, flagi 1 wstęgi narodowe wypełniła szczel- 
nie ludność miejscowa i okoliczna inteligencya, a 
miejscowa straż pożarna w mundurach pełniła obo- 
wiązki honorowe. Wielu włościan przybyło w stro- 
jach krakowskich, Uroczystość rozpoczął kierownik 
szkoły, p. Szymon Kurpaska, dłaższem przemówie- 


W niedzielę po poł: „Wróg koblet; wieczór: „Ta- 
W poniedziałek po pol.: „Leol liście z drzewa”; wie- 


B. Gabryelskka, Krzysztofory 
KralkÓw, Wynajmuje Í sprzedajs pierw- 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 


O RUWE HEOR 


zadania ku ogólnemu zadowolenia. Na zakończenie 
czne do odbudewania Ojczyzny. 


nie nauczycjelstwu za urządzenie manifestacył na- 
rodowej i opuścili galę szkolną, unosząc niezatarte 
wspomnienie tej uroczystości, 


Niesnaski w Kole polskiem. 


(Telefonem). 
Wiedań, 14 lutego. 
„Die Zeit" donosi o niesnaskach w Ko- 


le polskiem z powoda trudności, czynionych 
przez konserwatystów w sprawie reformy 


finansowej, 

Prezes Leo był wczoraj na długiej kon- 
ferencyi u prezydenta ministrów Stuergkha, 
która jednak sytuacyi nie wyjaśniła. n 

Dalej twierdzi „Die Zeit“, że stanowi 
sko ministrów polskich jest z tego 
powodu bardzo trudne, zwłaszcza stano- 
wisko ministra dla Galicyi Długosza, albo- 
wiem pos. Stapiński miał oświadczyć, że 
gdyby reforma wyborcza do Sejmu galicyjskie- 
ge nie mogła przyjść do skutku, to polska 
partya ludowa wysnuje z tego konse- 
kwencye i nie byłaby w stanie trzymać swe- 
go męża zanfania w gabinecie. 


PO wznowieniu wojny. 


(Telegramy „Nowej Reformy“ z d. 14 lutego.) 


x Misya Hohenichego. 

Berlin. „Berl. Tageblatt“ otrzymuje od swe- 
go korespondenta w Petersburgu, utrzymu- 
jącego ścisłe stosunki z petersburskiemi sfera- 
mi informowanemi, wiadomość brzmiącą bar- 
dzo pesymistycznie o misyi ks. Ho- 
henlohego, Korespondent ów donosi: 

Ks. Hohenlohe doznał wprawdzie ła ska w e- 
go przyjęcia za strony cara, ale w czasie dal- 
szych konierencyj okazały się bardzo po- 
ważne i zasadnicze różnice między 
stanowiskiem Austryi a Rosyi i to w kilku 
punktach, 

Co się tyczy Albanii Rosya żąda, aby 
tylko okręgi, zamieszkałe wyłącz- 
nie przez Albańczyków, zostały przyłą- 
czone do Albanii, Austrya zaś jest za wciele- 


niem do Albanii także okręgów, zamieszka- 
rch przez Al- 


łych w trzech czw 


bańczyków. — © //ó 
W sprawie de mobiliz acyi Austrya w za- 


sadzie jest skłonna cofnąć zarządzenia wojsko- 
we na granicy rosyjskiej, jeżeli Rosya da 
w tym kierunku początek. Co się tyczy 
cofnięcia zarządzeń wojskowych na granicy 
serbskiej, oświadczył Hohenlohe, że o tem 
nie ma mowy. Zdaje się, że w tym punkcie 
zachodzą najpoważniejsze różnice mię- 
dzy Austryą a Rosyą. 

Dalsze komplikacye mogą się wyłonić z po- 
wodu Skutari, które Rosya chce przyłączyć 
do Czarnogóry. Gdyby Czarnogórcom rzeczywi- 
ście udało się zdobyć Skatari, sytuacya zosta- 
laby przez to jeszcze bardziej utrudnioną. ta, 


Pokojowość Rosyl. 


Petersburg. (Pet. Ag. Tel). W sprawie ostate 
niego artykułu „Fremdenblattu* pisze półofi- 
cyalna „Rossia“: , , 

Witamy te piękne myśli tem bardziej, że one 
zawsze tworzyły linię zasadniczą naszego sto- 
sunku do państw bałkańskich. Zawsze pragnę- 
liśmy, aby te myśli odegrały główną rolę przy 
załatwieniu wywołanych ostatniemi wydarzenia- 
mi na półwyspie bałkańskim kwestyj polity- 
cznych. Polityczny program Rosyi również opiera 
się na głębokiem przekoneniu, że na Bałkanach 
panować muszą ludy bałkańskie, jak 
i na przekonaniu, że przy ogólnem uznaniu 
i faktycznem przeprowadzeniu tego programu 
odpadną same przez sią przy załatwianiu tych 
kwestyj politycznych wszelkie powody do 
starć między Rosyąi Austro-Węgra- 
mi. Szczerość, z jaką Rosya dąży do urzeczy- 
wistnienia tego programu, gwarantuje niezmien- 
ne spełnianie jej pełnej chwały historycznej 
misyi. 

Niendałe zamiary, 

Konstantynopol. Jak z autententycznych źró- 
deł donoszą, inicyatywa ambasadora tureckiego 
Tewiika paszy u Greya, z propozycyą podjęcia 
rokowań pokojowych, nie powiodła się. 

Według autentycznych wiadomości, nie po- 
wiodły się także usiłowania Enver beja wysa- 
dzenia na ląd wojsk. Około 20.000 Iudzi wysa- 
dzono na ląd między Rodosto a Szarkoej, ale 
wojsko to spotkało się z większymi 
oddziałami nieprzyjacielskiemi i 
musiało się cofnąć. Ponowne wysadzanie na 
ląd ma być obecnie skierowane do Galli- 

oli. EL p f 
5 Berlin. Dzienniki omawiają misyę ks. Hohen- 
lohego i komentarz „F'remden - Blattu*, Prasa 
berlińska porównuje ks. Hoheniohego z angiel- 
skim ministrem wojny Haldanem, wysłanym 
swego czasu do Berlina z misyą, w sprawie 
zbliżenia Anglii do Niemiec. Misya ta wów- 
czas nie miała jednak powodzenia. 


p EPOCE 


niem, w którera skreślił przebieg powstania w 1983 
reku 1 stesunki Polaków pod trzema zaborami. Pa 
przemówianta nastąpiły śpiewy i deklamacye dzia- 
twy szkolnej. Wspaniale wypadł przy oświetleniu 
ogul sztucznych ływy obraz „Polska w kajdanach“, 
skomponowany przez miojscową Bauczycielkę p. Ma- 
ryę Pałasińską, Następnie odegrali miejscowi wło- 
ścianie obrazek sceniczny na tle powstania p. t. 
„Matka żyje*, Amatorzy wywiązał się ze swego 


włościanin Jan Grela w serdecznych słowach na- 
woływał lud do zgody i jedności, które są konio- 


Po odśpiewanin „Boże coś Polskę i „Jeszcze 
Polska nie zginęła“, uczestnicy złożyli podziękowa- 


wyborczej, wskutek czego znowu demokra- 
ci i lndowcy czynią trudności przy reformie 


Srólzorczumieonie wobec Ramunii. 


Bukareszt Rom. Ag. teł. donosi: W rozmai- 
tych pismach rumuńskich i zagranieznych poja- 
wiły się artykuły o rzekomo nieprzyjaznem sta- 
nowisku mocarstw trójporozumienia w kwestyi 
spornej rumuńsko-bułgarskiej. Agencya na pod- 
stawie informacyj z miarodajnej strony jest 
upoważnioną do oświadczenia, że te wiadomo- 
ści, mające na celu wywołanie antagonizmu 
między trójprzymierzem a trójporozumieniem w 
sprawie kwestyi rumuńsko bułgarskiej, są zu- 
pełnie fałszywe. Dyplomatyczni zastępcy 
Rosyi i Francyi, podobnie jak zastępcy mo- 
carstw trójprzymierza, użyczyli wszelkiego 
poparcia, aby niezałatwione kwestye zostały 


w pokojowem porozumienia załatwione. 


Amnestya. 


Konstantynopol. Dziennik urzędowy ogłasza 
prowizoryczną amnestyę dla tych, któ- 
rzy do 11 b. m. popełnili polityczne przestęp- 
stwa, wyjąwszy osób, które są odpowiedzialne 
za wypadki wojenne, lub dawały nieprzyjacie- 
lowi moralne lub materyalne poparcie. Amnestya 
będzie oczywiście zastosowaną do uczestników 
wypadków z 23 stycznia b. r. 


Pożyczka grecka, 


Ateny. Rząd postanowił oprócz zaciągniętej 
już pożyczki 40 milionów franków, zaciągnąć 
nową pożyczkę 25 milionów franków. 


Telefoniczne 1 telegraficzne 
wiadomo Roae] Reny" 


z 14. lutego. 
A giełdy, 


Wledeń. Na giełdzie panuje usposobienie 
słabe i tendencya zniżkowa, 


Wszólna rada ministrów. 


Wiedeń. Posiedzenie wspólnej Rady mi- 
nistrów zwołano na niedzielę 16 b. m. 


Propaganda prawosławna. 


Budapeszt. Biskup w Munkaczu, Pap, żali 
sią na niezwykla namiętną propagandę 
prawosławną, uprawianą w ostatnich eza- 
sach bardzo gorliwie przez emisaryuszów 
rosyjskich. Biskup Pap radzi władzom, aby 
zwracały większą, niż dotąd, uwage na zajścia 
wśród ludności ruskiej. Należy pospie- 
szyć Rusinom z pomocą i lepiej się z nimi ob- 
chodzić, albowiem niezadowolenie, jakie wśród 
nich panuje, wyzysknją emisaryusza rosyjscy, 
uprawiający propagandę prawosławną. N ależy 
też wydeć zakaz wyjazdu do zagranit- 
cznych miejsc pielgrzymek, 


Rozdział kcśsieła cd państwa, 


Londyn. Izba magnatów po trzydniowej 
dyskusyi odrzuciła bil o rozdziale ko- 
ścioła i państwa w Walii 252 głosami 
przeciw 51. Dwóch biskupów głosowało za bilem. 


Zapowiedź strajku goneralneg9, 


Bruksela. Z powodu zapowiedzianego strajku 
generalnego, Rada generalna partyi robotniczej 


robothiczych. 

Mowolucya w Moksyku. 
arNowy Jork. Po kilkudniowej, zaciętej walce 
rztyleryi pod Meksykiem, .która to walka wy- 
rządziła w mieście wielkie szkody, nastąpiło 
zawieszenie broni wskutek usilnych sta- 
rań zastępców Stanów Zjednoczonych, Anglii i 
Niemiec. Wielu cudzoziemców schroniło się 
w poselstwach. 

Meksyk. Wezorajsza kilkugodzinna walka by- 
ła przeważnie pojedynkiem artyleryi. 7000 żoł- 
nierzy bombardowało pozycyę Diaza, obsadzoną 
przez 3000 żełnierzy. Ogień był gwałtowniejszy 
niż poprzednich. Szrapnele wielokrotnia wpada- 
ły do centrum miasta, przyczem jeden wpadł 
do biblioteki amerykańskiej. Kilka wybuchło 
także w amerykańskiej ambasadzie. 

- Mimo morderczego ognia pozycye powstań- 
ców nie zostały osłabione i jak się zda- 
ja powstańcy nieco ze swych pozycyj postępu- 
ją naprzód. Cięzkie działa koło arsenału hom- 
bardują ciągle centrum miasta i narodowy 
pałac. » 

Później strzelano także w południowo-zacho- 
dniej stronie miasta, gdzie Diaz swojo wojska 
w nocy ustawił. Ciągle daje sie odczuwać co- 
raz większy brak żywności. Wojska powstańcze 
zmniejszyły się o 2500 ludzi, podczas gdy woj- 
ska związkowe w ciągu nocy wzrosły do liczby 
7000 i rozporządzają dwoma ciężkiemi działa- 
mi. Cudzoziemcy wraz z tubylcami znajdują się 
w zagrożonych domach. 


Po zamiknięciu kroniki, 


Kraków, 14 lutego. 


Ludowcy niezawiśli a Komisya tymczasowa. 
„Kuryer Lwowski* w obszernym wywodzie z przy- 
toczeniem dosłownem wymiany listów donosi, Że 
gdy Komisya tymczasowa skonfederowanych stron- 
nictw nierodległościowych, nie przyjęła warunków 
niezawisłych ludowców (fronda ludowcowa), uchwa- 
liła pełna Rada ludowa, „że zjednoczenie niezawi- 
słych ludowców do Komisyi tymczasowej nie na- 
leży“. Postanowiono atoli utrzymać kontakt z Ko- 
misyą tymczasową w sprawach wojskowych na czas 
okresu przedwojennego”. 4 

Nowy „Teair polski“ w Warszawie przysparza 
ogromnych dochodów teatrom rządowym warszawe 
skim z tytułu 6-eio procentowego podatku na rzecz 
tych teatrów. Pierwszych dwanaście wieczorów na 
których odegrano „Irydyona* dało ogółem kasie 
teatra 16.539 rubli z czego podatek na rzecz te- 


magistratu 495 rubli. O iłe w dalszym ciągu po- 
tempie, to okaże się w końcu roku, że instytucya 
ta wypłaci teatrom rządowym iście królewskie sub- 
sydyum — 80.000 rubli, 

tywy artysty-malarza Henryka Szczyglińskiego po- 
wstaje w Lodzi nowe kulturalne środowisko p. B. 


ziomu kulturalnego w Łodzi, 


uchwaliła wysłać na czas strajku 100.000 dzie- 
ci robotniczych do północnej Francyi, Niemiec 
i Holandyi pod opiekę tamtejszych organizacyj 


wodzenie „Teatru polskiege* pójdzie w tem samem | kowi 


„Koło artystyczno-jiterackie*, którego celem będzie |772 do 78; kukurudza na linias 792 do 7/93: 
rozbudzenie życia artystycznego i podniesienie pa-|pak na sierpień 16-05 do 17 05, à 


NE. 757 b. 


Umorzenie sprawy ks. biskupa Ruszkiewiozaj 
Z Petersburga donoszą, że równocześnie z zatwien 
dzeniem ks, bisknpa Ruszkiewicza na stanowisko 
administratora archidyecezyi warszawskiej, wyrok; 
wydany rrzez izbę sądową na biskupa Ruszkiewk 
cza 1 innych członków sąda konsystorskiego za ue 
dzielenie rozwodu Maryawitem, został skasowany, 
a cała sprawa umorzona. 


Z | 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiństwi, 


NABESEANE. 
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Bolesław Skąpski 


rządowa-upoważniony geometra cywilny, Kra 
ków, Kremerowska 10,1.p., boczna Karmelickiej 
158628 
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438:2> 94—, 41,-pro. Listy zast, Banku galio. dla ham 
diu i przem, 85:20 6—, | 
II. Obligagye i pożyczki: 4-pro. Galle, obligacye pr% 
pinacyjne 95:40 £6'50 depro, Pożyczka kraj, z 1593 r, 
84-75 8875. d-pro. Pożyczka m. Lwowa z 111 r, 85*— 
88*—, 4-prc, Pożyczka m. Krakowa z 1909 roku S5*— 
B4—, 4'j,-pro, Obligacye komunalne Banku kraj, 91-75 
98:26, 4-pro. Obligacye kolejowe §2°— 83°50. 
IV, Akcye: Banku hipot, we Lwowie 635*— 640—, 
Galic. dla handla i przem, w Krakowie 4.0*— 40.-— 
Akcye kolei Lwów—Czerniowca—Jassy 5L0:— 513 — 


Karsa teiograiiczno, 


Wiedeń, 14 lutego. (Giełda poładniowa). 

Marki 118'08. Renta majowa 6425, Renta koronowa 
węgierska 8410. Akcye austr. zakł, kred, 619'—. Akcy» 
węg. zakł, kred, 814—, Akcys Anglobanku 334—; 
Akcge Unionbanka 59150. Akcye Bankvereinu 509'—, 
Akcge Landerbanżzu 0950. Akcye kolei państwowych 
70025, Lombardy 11325. Akcye fabryki broni 9.350, 
Akcys tytoniowe 321/50. Alpiny 1023:0. Kima-Muranyi 
707:—. Akcys praskiego Tow. żelaznego 8402, Losy 
tureckie 2:56, Ruble 25150. Skoda 814—, 4%, proc, 
Listy zastawne Banku galio, dla handlu i przem, —=*— 

Uspesobienie: słabe, 

Berlin, 14 lutego. (Giełda poranna), 

Akcge kredytowe 19850. low. dyskontowe 183 :2, 

Usposobienie:; rezerwowane, 


Gieida warszawska, 


sko Tpos tb; 4-groa, listy ziemskie 84 93 rb,; 4'/e-proc, 
listy zast, Tow. Irel. Polsziego 6705 rb.; 5-procent 
listy miasta Warszawy 890*50 rb.; 4'/,-przcentowa listy 
miasta Warszawy 9095 rb., 5-prosantowe listy łódzsie 
26-45 rub,; 4'/+-prc. listy łódzkie 59 70 rb.; akcya Bone 
ka bandh m, źodzi 420 —rb.; akcys Banka handloyg= 
go warszawskiego 429*— rb.; akcye warszawsziego D. na 
ku handlowego VII emisyi 40650 rb.; Bank dyskonto« 
wy warsząwaki 451'— rubli; Cukrownie 29759 rublis 
Starachowice 233*— rb.; Lilpop ldd— rub, Rutzxi 
124—. Rudzki nowe 127— rb; Zawiercie ST6-— rb.; 
Żyrardów 2:5— rb,; Putiłów 155*— cb.; 6-proo, piotra 
kowskie 8%*85 rb.; 4-prec, m, Wilna 87:10 rb.; Bank 


atrów rządowych wyncsił 2.756 rubli a na rzecz | dyskontowy 495— rb.; Borman-Sawede 380*— rb.; Bora. 


kowski ZU rb.; nowa rerta austryscka 91-05; Berlim. 
4662; Londyn 9520; Paryż 87-70; Wiedeń 39,54; łuyże 
Dd 


co JL1Ó6'==, 
Giełda zbożowa. : 
Budapeszt, 14 lutego. Targ zbożowy, q ` 
Pszenica na kwiecień Ll 98 do 1199; parenica na maj y 


is» 


Z Łodzi. (Koło artystyczno-literaczie), Z iuicya- |—— do —'—; pizenica na psźdsiereix 1218 do 1219% 
żyto na kwiecień 988 do %89; Żyto na paźlziero k 
owies ma kwiecień 10:85 do 1036, 
maj, 
muy 


866 do 267; 5 
owies na poźaziernik 894 do 395; kakurudza na 


—— EAN 


proszę baczną zwrócić uwagę, czy pudełko zaopatrzone jest firmą 
/ Radelf Eeriliiczka, 
|< gdyż tylko te są oryginalne i pierwszej jakości, 


Przy zakupnie tutek 


O Å 


Ńr 16: 
Udzielam lekcyj 


‘g zakresu niższego gimnazyum wzamian za 
obiady. Zgłoszenia: 6. R. poste rest. Kraków, 
va okazaniem kwitu Nr 1624, 1624 


Lokal 


odpowiedni na pracownię stolarską jest do wy- 
najęcia róg ul. Starowiślnej i Miodowej, przy 
stacyi tramwajowej, — Wiadomość w handlu 
Henryka Rechte, Floryańska 2. 1609 1 2 


Prawnik 


MY 4 


` 


z . i NOWA REFORMA 
Nowo otwarty AANE 4 
MAGAZYN BRONIE 
u VA 


z dwoma egzaminami rządowemi, z kil- | gry 


kuletnią praktyką adwokacką, poszukuje 

posady kandydata notaryalnego. Zgłosze- 

nia pod „E. 1.“ poste restante Bochnia. 
1623 1 3 


Poszukuje się 


koncesyi na restauracyę 


w Krakowie. Zgłoszenia listowne przyj- 
muje Administracya „N. Reformy“ pod 
„Koncesya 1621". 1621 1 2 


Książki 


oidzielne i całe księgozbiory kupuję po naj- „8 


większych cenach w przejeździe przez Kraków 


dnia 16 i 17 b. m. w hotelu Monopol (Kleina), | S 


ul. św. Gertrudy 6, między 2 a 4 po południu. 
Na żądanie przyjdę oglądać większe zbiory. 
1563 1 2 Rubin. 


4 pokoje 


przedp., kuchnia, wszystko frontowe, słoneczne, 
łazienka, z przyn., instalacya gazowa, na wy- 
sokim parterze, przy ul. Powiśle 3, od 1 kwietnia 
b. r. do wynajęcia. 


do wynajęcia 


saty dom I-piętrowy, w oddalenia 5 m. od 


Rynku głów., odpowiedni na pensyonat. Dobry |B 


układ mieszkań. Wiadomość w handlu EHen- 
tyka Rechta, Fłoryańska 2. 1610 1 2 


Wiktor Barabasz 


Skład fortepianów, pianin ihar- 
monium 
Kraków, Rynek gł. 39, Linla A-B. 
Telefon 2588, 
Poleca instrumenta doborowe z pier- 
wszorzędnych fabryk krajowych 
i Ay a Wyłączne zastę- 
pstwo L. Bósendorfera. 
Wielki wybór w instrumentach 
191 przegranych. 23 0 


KONKURS. 


Urząd miejski w Czchowie rozpisuje 
konkurs na posadę lekarza miej- 
skiego w Czchowie z płacą roczną 
1200 koron. 

Termin do 20 marca b. r. 

Warunki są do przejrzenia w kan: 
celaryi gminnej. 

W Czchowie, dnia 12 lutego 1913. 


Komisarz rządowy: 
Z. Gostkowski. 


Akuszerka 


Filipowa mieszka przy ul. Kremerow- 
skiej 4, I p. 1626 1 6 


inteligentna Niemki 


„izraelitka (z prześliczną niemczyzną i 
z pięknem pismem) przyjmie posadę 
jako towarzyszka, do gospodarstwa, do 
dzieci lub t. p. tylko w domu izr. — 
Frau Dorothea Linker bei H: Natowicz, 
‘Podgórze, Rynek. 1628 


Potrzebna 


panna, pisząca na maszynie Adlera i 
„znająca stenografię niemiecką, dla filii 
Łódzkiej (Królestwo Polskie) pierwszo- 
rzędnego Towarzystwa Elektrotechni- 
cznego. Oferty pod: Skrzynka poczto- 
wa 140, Kraków.. 1574 2 3 


METODA ANSONA 
ndzielają lekcyj osobnych i zbiorowych: 
Er ABAGEIZ z wyższ. wykształ. 
Anglik z wyższ. wykształ. 

Niemiec z wyższ. wykształe. 


Kraków, Jagiellońska 9, I p. Tel. 2233. 
206 32 0 


1615 1 5 


Na reumatyzm 
5 gościec, po:trzał (ischias) i łamania po- 

B leca się uśmierzające nacieranie, od wie- 
lu lat ogromnie rozpowszechnione, przez Ę 
wielu lekarzy ordynowane i przez zna- 
| komitościuznane Linimentum Gaulthe- 
| riae compositum z prawnie zarejestr, 
marką ochronną 


© chemikadra Juliusza Franzosa, aptekarza 
| w Tarnopolu. Cena flakonu 80 hał. — 10 | 
| fakonów 8 koron, nie licząc opakowania | 
i franko, Tysiące listów dziękczynnych 
do przeglądnięcia. Dwa razy dziennie 
wysyłka pocztowa, — Do nabycia w apte- 
ce chemika Dra Juliusza FranzQsa 
w Tarnopolu. W Brakowia w aptece 
Wiszniewskiego i Redyka, jakoteż 
w drogueryach Pachuckiego, Reifera, 
Wiśniewskiego £ Zosotha. Główny 
skład wysyłkowy i adres: Dr Juliusz 
Franzos, Tarnopol Nr 140. 


3760 M 


Z Drukarni Literackiej w Kr 


1696 16 |E 
3 


tanie, a wytworne wydawnictwo 


Heg 


dy 
ZAC 


posiadający język polski, niemiecki i czeski, 
z dobrą praktyką, w wieku 30 lat, poszukuje 
posady w charakterze starszego pomocnika, 
kierownika lub podróżującego w większym 
domu handlowym. Zgłoszenia: „Handlowiec 
poste rest. Kraxów-Piasek. 1672 2 8 


Pokój dla panienek 


z utrzymaniem i zapewnioną opieką. — 
Krupnicza 10, II p. 1575 3 3 


Wdowa 


poszukuje miejsca jako gospodyni. — „Julia“ 
poste restante Kraków. 1579 2 8 


obecnie: 


Jagiellońska 9. 
Nr telefonu 2233. 


235 29 0 


Bufet w Kino Bajce 


Rajska 12, do wydzierżawienia. — 
Zgłoszenia ustne i listowne na miejscu 
w godzinach wieczornych. 1613 2 2 


2 sklepy 


w Podgórzu, przy III moście, na Małym Ryn- 
ku 11, zaraz do wynajęcia. Wiadomość: Kra- 
ków, Rynek Kleparski 3, sklep farb. 1611 2 3 


Rafinerya spirytusu w Kla$nie 


poszukuje inteligentnej panny, kanto- 
rzystki, z dobrego domu. Całe utrzy- 
manie w domu. Oferty i Świadectwa 
uprasza się przedłożyć zaraz. Bliższe 
szczegóły ustnie. 1559 2 8 


Panna 


biegła w języku niemieckim, poszukuje miejsca 
praktykantki w biurze jako buchalterka lub 
korespondentka. Wiadomość: „Praktyka“ poste 
rest. Kraków, za okazaniem kwitu ins. 1614 2 2 


Dyłątzne zastepstwo 


na Bielsko - Białą i okolicę do oddania 
wypłacalnemu kupcowi. Dotyczy ono 
patentowanego wynalazku lampy na- 
ftowej bez knoża o sile około 200 
świec, dającej się użyć podczas świe- 
cenia zarazem jako kuchenka. Wyja- 
śnień udziela inżynier Rudolf Hermann 
w Krakowie, hotel Royal Nr 25, od 
godz. 5—7. 1627 


00000930309093000899000 


koroną! 


tygodniowo 
można sobie spłacać u 


S. Zahna 


w Krakowie, przy uli- 


a |cy Floryańskiej I. 31. 


`; dostawcy związku c. k. urzędników państw., 


wszelkie jubilerskie przedmioty srebrne i złote, 


6 | oraz wszelkiego rodzaju zegary i zegarki z naj- 


ławniejszych fabryk, z d-letnią gwarancyą, po 


ii pader niskich cenach, a mianowicie: ze- 


garek prawdziwy Roskopf Patent za 13 KOP., 
Omega srebrny za 24 kor., Zegarek złoty 
za 18 Kor., Laúcuszek złoty 14-karatowy za 


Ą | 9 Kor., Łańcuszek srebrny za R og ii 


14-karat. złote pierścionki i kolczyki po $ KOP., 
zpowoduwieikiego zapasu. 138596 


akowie. ul. Jagiellońską 10, "7 


pod firmą 


gm I tez 


poleca bogaty wybór broni wszelkich systemów, przyborów myśliwskich 
sportowych, oraz własną pracownię i warsztaty reperacyjne. 


Najsłrwniejsze Powieści Sojata - 
nicznych malarzy, wychodzi w zeszytach (rocznie 52 zeszytów = 
12 obszernych tomów) od 1 stycznia 1913. 


Cykl powieści historycznych Al. 


MOE 
ti 


z ilustracyami polskich i zagra- 


Serya pierwsza 


Prenumerata kwartalna 6 K. półroczna 12 K, roczna 24 K. 
Ilustrowany prospekt i próbne zeszyty wysyła na żądanie bez- 
płatnie Administracya „Najsławniejszych Powieści Świata“ — 
Lwów, Zyblikiewicza L 35. 523 8 3 


Jamp łukowych 


dobrze utrzymanych, sprzeda natychmiast kopalnia 
Brzeszcze. 


16856 


TPPTYPPPPEPYPPPPW 


F (ięrania G. tetetnow I p. w Kratone 


poleca najnowsze wydawnictwa: 


Koron 
Foerster Fr. Dr. Wychowanie człowieka. . . . . . . « « . J— 
Kossak Wojciech, Wspomnienia. Wyd. in 4:0. Opr. . . «e . « . 70— 
Lubińska Teresa. Barzmo miłosne. Powieść . . . . . . . . o 460 
Okładka ozdobna do „Świata zwierząt”, t II. . . . . . 3— 


Orzeszkowa Eliza. Pisma. Wyd. zbiorowe. Ser. I. T. 1—5. W opr. 1450 
Putiatycki Ks. Mały katechizm rzym.-katolicki . . . . . . —20 
Smolka Franciszek. Dziennik z r. 1848—9, w listach do żony 940 
Sobieski Wacław. Pamiętny Sejm. Rok 1606 . 5:20 


Stasiniewiczowa K. Krótkie przepisy hodowli drobiu. . . . —26 
Teatr amatorski. Nr 105: Sżwajcer Jerzy. Pojednani . . . . —80 
— Nr 106: Chyliński Kaz. Roztrzepana Kaziunia . . . . e . —80 
Weyssenhoff Józef. Unia. Powieść litewska. Wyd. IL. . . . . . 520 
1291 3 8 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


Towarzystwa Kredytowego dla handlu i przemysłu w Podgórzu 


Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką, zaprasza swych Członków 


|. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


które się odbędzie w lokalu Stowarzyszenia w Podgórzu, Rynek główny, L p. 
w niedzielę, dnia 23 lutego 1913 r. o godz. 3 po poł. z następującym 


Porządkiem dziennym: 

1. Przedłożenie zamknięcia rachunków i sprawozdania Dyrekcyi za czas od 
1 kwietnia 1912 do 31 grudnia 1913, oraz udzielenie funkcyonaryuszom 
Stowarzyszenia absolutorynm; 

2. Wnioski Rady Nadzorczej co do sposobu rozdzielenia czystego zysku; 

3. Wnioski Członków. 

Uwaga: Gdyby dla braku kompletn zwołane powyż Walne Zgromadzenie się 
odbyć nie mogło, odbędzie się następne Walne Zgromadzenie tego samego 
dnia w tym samym lokalu i z tymsamym porządkiem dziennym o godzi- 
nie 4 po południu, przyczem uchwały będą powzięte bez względu na ilość 
obecnych. 1630 


ZŁOTY MEDAL 
En wyst, powSz. w Paryża 1900 


Ządać z podpisem 


0 


Urodn więcej znaczy niż hogactwo! 


Piękną cerę można mieć przy użyciu Kreimu Venas usuwającego 
PIEGI, plamy, opaleniznę i liszaje, oraz Pudra Wenus dla pań, 
nieszkodliwego, subtelnie i delikatnie przylegającego do twarzy. Poleca 
laboratoryum St. Górskiego w Warszawie. Główny skład 
w Drogueryi Magistrów farmacyi J. HANAKA i Sp., Kraków, Szewska 5, 


Krem Venus słoik á 1 K 59 hi 2 K 50 h. Puder Venus pudełeczko á 40 h, 80 h1 K20hi2K 
9971 10 10 


Malarstwo polskie 


w monografiach. 


Nakładem księgarni J. Czerneckiego rozpoczął wychodzić cykl mono- 
grafij wybitnych artystów polskich z barwnemi ilustracyami. Każdy zeszyt, 
stanowiący oddzielną całość, przynosi monografię danego malarza, oraz 20 re- 
produkcyj barwnych z jego najcelniejszych dzieł, 

Dotąd opuściły prasę: 

1 Franciszek Żmurko przez Wł. Prokescha. 

2. Włodzimierz Tetmajer przez J. Czerneckiego. 

3. Wincenty Wodzinowski przez Wł. Prokescha, 


Cena każdej monografii z ilustracyami 4 korony. 


858 3 8 


33 szenia: Bl. poste restante Kraków, za 


g |Handel galanteryjno - żelazny, Nowy 
e | Sącz. 


5 | handel mebli i różnych rzeczy, Kraków, 
A ul. Gołębia 1, 10. 


z | ro bankowe i ekskontowe, Pressburg, Jiringerg. 


„i|sam wykonuje, oraz z wysokiego wyzysku ma- 


| |nagrodzeniem ponad 580/, z kg. skrobi. Zgło- 
3 | szenia pod A. H. 1533 przyjmuje Administra- 
| cya „Nowej Reformy“. 


Uczeń Kl. VII imn. 


|zdolny korepetytor, poszukuje lekcyj. — b. W, 


poste restante Kraków. 1600 2 2 


W pierwszej koncesyonowanej przez c. k. Namiestnictwo 


Szkole kroju i szycia 


przy ul. św. Krzyża L 7 

kurs najłatwiejszego, francuskiego kroju, sy- 
stemu Worth'a zacznie się dnia 17-go lutego 
na przystępnych warunkach. Dia niezamożnych 
pań i panienek, również dla pań urzędniczek kurs 
oddzielny za zniżoną opłatą. Zgłoszenia i wpisy 
codziennie od 9 rano do 17-tej i po południu 
od 8 do 6-tej. 1552 2 3 


Roncypient adwokacki 


poszukuje posady na prowincyi. 


Zgło- 


okazaniem kwitu inserat. 1557 8 3 


Z EB 
£ E wą 3 
-ND | ż, 
AIR A BI EZ 


do praktyki poszukuje J. Fiałkowski, 


1561 3 12 


Wiolonczeca 


do sprzedania. Mupuje różne meble, 
kasy ogniotrwałe, broń i t. p. rzeczy, 


1603 2 10 


Pożyczki pieniężne 
szybko, rzetelnie, tanio, dla każdego (także 
dla pań), z poręczycielami lub bez nich, ze 
spłatą po 4 kor. miesięcznie, tudzież pożyczki 
hipoteczne uskutecznia Zygmunt Schiliinger, biu- 


36, (Marka ną odpowiedź). 1617 8 10 


Sprzedam zaraz kilka wagonów dobrych 


różowych ziemniaków 


po 6 kor. za 100 kg. loco stacya Kraków, — 
W. Leśniakowski, Frysztak n/W. 1457 2 2 


w s" 
Miód 
kuracyjny i deserowy, w 5 klg., puszkach po 
7 K 50 hal. wysyła za zaliczką opłatnie Ks, 
Wł. Mikitka, proboszcz w Kopyczyńcach, 

p. Denysów. - 838 14 0 


Gorzelnik 


technicznie wykształcony, posiadający chlubne 
rekomendacye z przebudowania gorzelń, które 


teryałów, poszukuje posady gorzelnika za wy- 


1538 2 2 


Kto 


chce mieć białe i zdrowe| 


zęby, będzie używać tylko 


„krem perłowy” 


Jana Ihnatowicza 


Tuba Kremu perłowego 50 halerzy. 
3167 0 


Wybory miód deserowy! 


kuracyjny, lipcowy, rarytas miodoborów z wła- 

snej pasieki, 6 kg. puszka kor. 7. Miód pa-. 

toka 6 kg. kor. 660. Miód stołowy do picia 

4th litr. gąsiorek kor. 6:30. Masło stołowe co- 

dziennie świeże, 5 kg. paczka kor, 15'50. Wy- 

syła za zaliczką I. M. Farba, Podhaice 76. 
757 19 0 


2 braku znajomości 


pragnie się zapoznać w celu matr. pan- 
na lat 24; sympatyczna, z inteligentnej 
rodziny, z mężczyzną wykształconym, 
na stanowisku. Odpowiedź tylko na po- 
ważne zgłoszenia. Pośrednictwo nie wy- 
kluczone. Dyskrecya zapewniona. Zgło- 
szenia: „Cela m'importe beaucoup“ po- 
ste restante Kraków, za okazaniem kwi- 
tu inser. do 20 b. m, 1408 3 3 


Fortepian 


krótki, krzyżowy, biurko większe i salonka 
mahoniowe, biblioteka, lastra i różne meble 
dobre, używane, sprzedaje i kupuje sklep ka- 
tolicki, Kraków, Gołębia 10. 1299 10 10 


„| Sanatoryum Dra Jaklina w Pilżnie (Czechy) 

5 do operacyj i 
p PRZEPUKLINY i WOŁA. $ 
Prospekt i pisma o tych cierpieniach 
jj zadarmo. 944 9 20 


E. 1624/12. 


tykt icfacjny 


Na wniosek Towarzystwa Zaliczko- 
wego w Chrzanowie, jako strony egze- 
kwującej, odbędzie się dnia 27 lutego 

13 r. o godz. 107/, przed poł. w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr 2, 
w domu Oczkowskiego, licytacya real- 
ności lwh. 1790 ks. gr. gm. Chrzanów obję- 
tej, posiadłość miejską stanowiącej. Nie- 
ruchomość wystawiona na licytacyę jest 
oszacowana na 56.336 K 29 hal. Naj- 
niższa cena wynosi 28.168 K 15 hal, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Do realności tej należy parkan, osza- 
cowany na 50 K, już w powyższej ce- 
nie uwzględniony. 

C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 
Oddział V 


dnia 26 stycznia 1913. 


1556 


professeur de français. 


Ulica Karmelicka 9, parter. 
1437 5 14 


E p 
Miód pszezsiny 
z własnej pasieki, prawdziwy, czysty, tak zwa- 
ny patoka, jako środek kuracyjny i spożywczy, 
wysyłam pocztą za pobraniem w 5 kg, puszkach 
po zniżonej cenie, bo tylko 6 kor. 20 hal. Za 
prawdziwość i czystość ręczę, P. Stelmach, 
Podkajce (Galicya), 1408 8 25 


Nowe kursa 


przygotowawczo do egzaminu z buchal- 
teryi kupieelkiej składanego w Akademii 
handlowej w Krakowie i do egzaminu z Pa- 
chunkowości państwowej składanego 
w c. k. Namiestnictwie we Lwowie rozpo6- 
czymają się dnia Al-go lutego 1513 


w szkole buchalteryi 


Stanisława Burmatowicza 
w Krakowie, ul. Floryańska 55, telefon Nr 2113, 
Wpisy przyjmuje Biuro Buchalteryjne, ulica 
Floryańska 55, codziennie. 
Kto chco zdawać w terminie letnim winien 
się wpisać teraz. — Za sumienne przy- 
gotowanie rączy się. 1424 9 Q 


Kostyuiny i suknie damskie 


nie, punktualnie i tanio, 1525 2 6 


Kraków, Plac WW. Świętych 7. 


Rada Madzercza 
Zwierzynieckiej Kasy 


dla Kredytu i Oszczędności 


Stow zarej. z ogran. poręką, zaprasza swych 
P. T. Członków na 


Zayczajne Oulne Zdromadzenie 


które się odbędzie w lokalu Kasy (Dz. XII 
ul. Kościuszki 1. 15) dnia 27 lutego b. r. 
© godzinie 6 wieczór z następującym 


Perządkiem dziennym: 

. Odczytanie protokołu ostatniego Walnega 
Zgromadzenia; 

. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i ra- 
chunków ; 

„ Wniosek Rady Nadzorczej o udzielenie Dy- 
rekcyi absolutoryum; 

. Wniosek Rady Nadzorczej co do rozdziału 
czystego zysku; 

„ Wnioski i interpelacye. 1634 
Kraków, dnia ł2 lutego 1918 r. 

Prezes: 


Dr Bolesław Komorowski. 


Sekretarz: 


Henryk Bauke. 


ENGLISH LESSONS 
BY FIRST CLASS ENGLISH TEACHERS 


ANSON OR BERLITZ 
METHOD. 


JAGIELLO STREET 9, I FLOOR, 


667 81 ð 


Dobry interes 


zrobi ten, kto przystąpi z kapitałem do 
wyrobu opatentowanych maszyn do ra- 
chowania nowego systemu, bardzo wy- 
godnych, obejmujących wszystkie czte- 
ry działania. 1510 8 8 
Zgłoszenia listowne przyjmuje Admi- 
nistracya „N. Reformy“ pod: „Arythmos*. 


Wyleczenie żołądka 


Pan de VHarnał, starzec w 80 roku życia, 
cierpiał od przeszło 30 lat na żołądek. 
„Używałem — opowiada on — bez najmniej- 


szego skutku najróżnorodniejszych środków, tak 
np. lekarstwa L., pigułek M., białej gorczycy itd. 


Pewnego razu poradzo- 
no mi, bym spróbował 
raz zażywać po każdem 
jedzeniu jedną łyżkę 
Belloc-węgla. Już 10 
lat minęło, a ja tege 
środka już nie potrze- 
buję i nie będę potrzo- 
bował. Obecnie cieszę 
się nadzwyczaj czer- 
' stwem zdrowiem, jak 
/ S$ rzadko w moim wieku. 
=  Stolec mój jest regu- 
larny, a zatwardzenie, jak przedtem, już mi 
nie dolega. e 
W rzeczywistości wystarcza użyć Belloc-węgla 
w ilości 2—3 łyżek po każdem jedzeniu, aby 
po kilkudniowem używaniu wyleczyć się z cier- 
pień żołądkowych, a nawet przestarzałych i ta- 
kich, w których inne lekarstwa nie przynosiły 


j najmniejszego skutku. 


Belloc-węgiel wytwarza przyjemne uczucie 
w żołądku, dodaje apetytu, ułatwia trawienie 
i usuwa obstrukcyę., Jest on najszutoczniejszym 
środkiem przeciw migrenie, która zazwyczaj 
z żołądka pochodzi, przeciw odbijaniu się i wszel- 
kim norwowym dolegliwościom żołądka i kiszek. 

Oażywać najprostszy Środek, t. j. proszkowany 
Belioc-wegiel, znaczy zmieszać go w szklance 
słodzonej wody, mieszaninę tę wypić odrazu 
lub po trosze. ; 

Bełoc-Węgiel może tylko pomódz, ale nigdy 
zaszkodzić, bez względu na to, w jakiej ilości 
się go zażywa. — Do nabycia we wszystkich 
aptekach, 

Już się pojawiły naśladownictwa Belloc-wę- 

gia, ale wskutek nieodpowiedniego sposobu 
sporządzenia są one zupełnie bezskuteczno. 
. Aby zapobiedz wszelkim pomyłkom, prosimy 
przy zakupnie zważać na znajdujące się na 
każdej flaszeczce nazwisko Belloc i adres la 
boratoryum: Maison i. Frere, 19, rue Jacob 
Paryż. 

Dla osób niemogących zażywać proszku wę- 
glowego, wskazane są pastylki Belloc, 

2—3 pastylki po każdem jedzeniu lub przy 
dających się odczuwać bólach wystarczają, aby 
nastąpić mogło polepszenie, bo pastylki te za- 
wierają czysty węgiel Belloc. Wystarczy dać 
je do ust i połknąć razom ze śliną, która je 
TOZPUSZCZA, 

W Krakowie dostać można w aptece spadko- 
bierców K. Wiszniewskiego, ul. Floryańska; 
w aptece Ludwika Rosenberga, ul. Krakowska 
3B,W. Grabówskiego, ul, Dietlowska 76 i w każ- 
dej większej aptece. 46 20 


Rządca drukarni L. K. Górski. 


